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Wychodził rozsyła się twa razy dziennie na Warszawę i na prowincję. W niedziele i święta 

uroczyste wychodzi tylko rano, w poniedziałki i dni poświąteczne tylko wieczorem.

ROK SZEŚĆDZIESIĄTY SZÓSTY.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Worfzawrkieffo codziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej 

wieczorem; w niedziele i święta od godziny iO-ei rano do 1-ej w po 1 udnie.

OGŁOSZENIA.
Reklamy: za jeden wiorst 

garinontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., za każdy 
następny raz 20 kop.

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za je­
den wiersz petitowy albo jego 
miejsce pierwszy raz 10 kop. 
każdy następny raz 8 kop. *

Białe ogłoszenia: za jeden 
wyraz pierwszy raz 2 kop., za 
każdy następny raz 1>/, kop.

Ogłoszenia do Kurjera war- 
tzawslcieyo przyjmuje także Biu­
ro ogłoszeń Bajelimana i Fren- 
dlera ulica Senatorska nr 18.

PRENUMERATA
Kurjera wanzawtkieyo (wraz 

? codziennem bezpłatnem wy- 
'at>iem poiannem): 
. Rocznie rs. 9, półr. rs. 4 k. 50, 
s*art. rs. 2 k. 25, mieś. k. 75.

Za odnoszenie do domn w War-
•Zawie dopłaca się miesiętz. k. 5.

Opłata za przesyłkę i koszta 
’kspedycji bezpłatnego wydania 
Porannego na prowincję i do Ces. 
,’ynoszą: rocznie rs. 3, półr. rai 
*• 50, kwart k. 75, mieś. k. 25.

Za granicą (z przesyłką je­
dnorazową) miesi ęcz. rs. 1 k. 50.

Oddzielna przedpłata na jedno 
vlko wydanie Kurjera przyjmo- 
<ana być nie może.______________________________________________________________ ____ ____ _____________________________ ____ ____
Redakcja, Administracja i JDrnkarniasplac Teatralni! nr !!.— Telefon Itedakcji nr IZti.— Telefon AdministrTlłl.

— Święty Ładysław, którego uroczystość w dniu, 
jutrzejszym kościół katolicki obchodzić będzie 
Urodził się w Gielniowie, miasteczku polożonem 
'y gubernji radomskiej. Zmarł w Warszawie w dniu 
2o-ym września 1505 go roku i pochowany został 
Jy kaplicy, dotychczas pod Jego wezwaniem przy 
pościele św. Anny (po-bernardyńskim) istniejącej. 
Kanonizowany przez papieża Benedykta XIV-go. 
Kościół św. Anny uroczystość Jego obchodzić bodzie 
'y dniu jutrzejszym nabożeństwem odpustowem.

—• Jutro, jako w pierwszą niedzielę po uroczysto­
ści św. Tekli, przypadają ku jej czci odpusty w ko­
ściołach św. Marcina (po augustiańskim) i św. Józe- 
‘a Oblubieńca (po-kannełickim).

— W kościołach: św. Franciszka Serafickiego 
(po - franciszkańskim), św. Marcina, św. Krzyża 
ha Krakowskiem - Przedmieściu i św. Karola Bo- 
ńJmeusza na Powązkach przypadają odpustowe 
Nabożeństwa na pamiątkę poświęcenia tychże ko­
ściołów w kościele zaś św. Karola Boromeusza 
Ua Powązkach, oprócz powyżej wymienionego od­
pustu, odbywać się też będzie jutro, jako w osta­
tnią niedzielę kończącego się miesiąca, odpust mie­
sięczny.

— Jutro po ukończeniu nieszporów odpustowych 
* kościele św. Krzyża odbędzie się w zakrystji te­
goż kościoła sesja roczna obrachunkowa i elekcyjna 
członków bractwa św. Rocha.

Przegląd polityczny.

Za kilka dni już p. Tisza będzie zmuszonym od­
powiedzieć na interpelacje Horvatha, Iranyiego i hr. 
Appouyiego, wniesione w sejmie węgierskim, tudzież 
ha mowę do wyborców hr. Banffyego, który uchodzi 
ha Węgrzech za najbliższego druha i zwolennika 
przekonań politycznych hr. Juljusza Andrassyego. 
Kr. Banfly w mowie, która głębokie sprawiła wra­
żenie na ludności, podniósł również poważne wątpli­
wości przeciw kierunkowi polityki austrjackiej, o-

partej quand wenie na przymierzu z Niemcami i wy­
kazywał, podobnie jak przed rokiem hr. Andrassy w 
delegacjach, że interes Austrji wymaga wytworze­
nia na półwyspie bałkańskim silnych i samoistnych 
organizmów narodowych.

Półurzędowy Fremdenblalt, „prostując ścieżki Pa­
nu”, pragnąc ułatwić trudną role p. Tiszy, występu­
je z obroną dotychczasowej polityki wschodniej hr. 
Kalnokyego i powiada między innemi: „Kto niewta­
jemniczony głęboko w naturę i bieg wypadków z o- 
statnich lat kilku zdoła osądzić, jakie usługi utrzy­
maniu pokoju europejskiego oddało już przymierze 
austrjacko-uiemieckie? Kto będzie miał odwagę, 
rękojmie tego rodzaju poddać krytyce, nieopartej 
na poważnych premisach? Namawiać Austrję do 
polityki odosobnienia nie może być zamiarem żadne­
go męża stanu; przymierze to, wynikłe z natury sto­
sunków, jest dzisiaj jedynie możliwem i jedynie 
trwałem. Jest ono również jedynem, po którem spo­
dziewać się można zwycięskiej obrony interesów na­
szej monarchji; przez naruszenie bowiem takowych 
siła przymierza, skoncentrowanej w niem potęgi i 
wyobrażonej przezeń wagi politycznego wpływu do­
znałyby ujmy, która nie pozostałaby bez wpływu na 
wielkie cele i widoki związku pokojowego."

Może ua Węgrzech zdołają rozdzierzgnąć snadniej 
ten splot mglistych wyrażeń, niż my tutaj... Zauwa­
żyć tylko wypada, że o ile znanemi są nam interpe­
lacje i przemówienia węgierskich mężów stanu, ża­
den z nich „polityki wyosobnienia” Austrji nie do­
radzał.

Fremdenblalt zapewnia w dalszym ciągu swoich 
wywodów, że odpowiedź p. Tiszy przeniesie dysku­
sję na grunt spokojnego rozważania zasadniczych 
pytań: czy przymierze austrjacko-węgierskie zostało 
narażonem albo też naraziło interesa monarchji, czy 
bieg wypadków bułgarskich, jeżeli takowe rozwiną 
się torami prawnemi i pokojowemi, zagrozić może 
istotnym wymogom tych interesów?

„Ave Caesar, morituri te salutant!” Taki toast 
wzniósł d. 7-go b. m. burmistrz Namuru na cześć

a-

Le fiacre Nr. 117”. Dziękuję. Mam go

Wieczór jakich mało.
Paryż 16 go września.

— cZy chcesz się pani dziś bardzo uśmiać? 
’tuiać do łez?

—- Któżby nie chciał... tylko na sucho. W podró­
ży lubię oszczędzać chustki do nosa.

— O*strzegam, że na dzisiejszy wieczór jedna nie 
^ystarczy. Pójdziemy zobaczyć najkolosalniejszą 
krsę.

— Może „Le fiacre Nr. 117”. Dziękuję. Mam go 
M dosyć! Wolę paryską dorożkę na bruku niż na 
Afiszu, a dorożkarza na koźle niż na scenie.

— Bynajmniej. To coś poważniejszego, chociaż... 
, — Wiem już. „/.e bonheur conjugal”. Bardzo do- 
*)1'a komedja to „Szczęście małżeńskie”, ale nie do 
tyła, żeby się nią dzień po dniu zachwycać. Czemuż 
*hi pau tego wczoraj nie zaproponowałeś?
. — Czemuż mi pani nie pozwalasz dziś skończyć? 
Kojedziemy na quai de Valmy.

— Gdzie?
— Na quai de Valmy nr 187. Ten adres nic pani 

mówi?
— Zgoła nic, Cóż się pod nim dzieje?
— Co się dzieje? To jedna z czterech głównych 

’Nropejskich fiiij wielkiej fabryki nawracania dusz 
^°d firmą Booth et Comp.

— Armja zbawienia?
'— Vous y Mes. Cóż, jedziemy?

Bez straty czasu.
Ą pół godziny po tej rozmowie ja i mój towarzysz 

/tyMadaliśmy przed domem, do którego zaryglowa­
li bramy dobijało się już z hałasem kilkunastu 
^boiis, wyglądających na wszystko inne raczej niż 

ą szukające „spokoju w Jezusie” dusze. 

Dawniej siedlisko walecznego sztabu salutystów 
otwierało na oścież swoje podwoje już na godzinę 
przed rozpoczęciem posiedzenia, ale gromadząca się 
na nie publiczność nie zawsze odpowiadała w zupeł­
ności okazywanemu jej zaufaniu.

Zdarzało się, iż gdy ua estradzie członkowie annji 
intonowali pobożne hymny, chór w sali rozpoczynał 
jakąś piosenkę z cafe chant ant i zamiast ogólnego 
„Alleluia! Alleluia! Cloire a Dieu! Alleluia!” usłyszeć 
było można: „ Te voila Nicolas! A/i! Alt! Ah! Te voila”... 
Naturalnie, podobne dysonanse psuły wysoce uroczy­
sty nastrój zgromadzenia i obcinały skrzydła nieje­
dnej wrażliwej duszy, zrywającej się już do lotu 
w błękitne sfery „odkupionych”; aby więc zapo- 
biedz dalszemu zgorszeniu, zaczęto pilniej zważać 
kto wchodzi i wpuszczać tylko takich, co nie zda­
wali się skłonni do przypomnienia sobie w najniesto­
sowniejszej chwili jakiegoś refrain cocasse.

Podobną rękojmię bezpieczeństwa musiały przed­
stawiać i nasze tizjognomje oczom salutysty, który 
po niejakim czasie uchylił szturmowaną bramę i 
wpuścił nas do wnętrza, witając pojednawczem: 
Gloire ii Dieu.

W przedsionku wiodącym do sali posiedzeń ude­
rzyliśmy głowami o trapez, na którym, w chwili gdy 
nam otwierano, jakaś postać w czerwonym kubraku 
(oficer armji, jakeśmy się później przekonali) wywi­
jała koziołki, ifizycznem tern ćwiczeniem przygotowu­
jąc się do ćwiczeń duchowych.

Brakowało jeszcze kilkunastu minut do ósmej i 
sala świeciła pustemi ławkami, co nie znaczy, żeby 
w niej było widno. Jedna, kopcąca się w kącie lam­
pa, świadczyła chwalebnie o duchu oszczędności pa­
nującym w wojowniczych zastępach. Dopiero przed 
samem rozpoczęciem posiedzenia zapalono gaz.

Usiedliśmy w pierwszym rzędzie ławek przed estra­
dą, a raczej sceną, gdyż widocznie sala ta służyła 
dawniej za azylum jakiejś wędrownej Melpomenie. 

króla, witając nauczycieli belgijskich, którzy w mie­
ście tern zgromadzili się na kongres. 1 oto co dal.j 
mówił liberalny p. Ronvaux, apostrofując nieobecne­
go króla: „Sir! Nauczyciele belgijscy, rzuceni na 
ofiarę zażartych napaści obskurantyzmu i reakcji, 
pozdrawiają cię! Sir! Nauczyciele za posłuszeństwo 
dla prawa przez ministrów obdarci, udręczeni i chic­
ha pozbawieni, pozdrawiają cię! Nauczyciele i nau 
czycielki, skazani na zagładę, ponieważ w czci i 
wierności dotrzymali przysięgi, pozdrawiają cię! 
Morituri te salutant! Pozdrawiają cię sercem śzcze- 
rem, jakiego nie znajdziesz w swem teokratycznem 
otoczeniu, z oddaniem się, któregobyś napróżno szu­
kał w duszach ultramontańskicb!” Za te słowa bur­
mistrz Ronvaux został przez rząd złożonym z urzędu. 
Naturalnie, że cały Namur stanął po stronie swego 
patetycznego wybrańca i żaden z rajców miasta nie 
chce objąć po nim spuścizny. P. Ronvaux zostanie 
z pewnością wybranym powtórnie.

Od dwóch tygodni parlament i prasa w Anglji zaj­
mują się znowu nader żywo kwestją Egiptu. W izbie 
gmin interpelowano już kilkakrotnie rząd o jego po­
litykę egipską, a prasa zachowawcza rozważa tę 
kwestię w związku z innemi szerszemi pytaniami 
polityki wschodniej. Przy obradach nad budżetem 
kilku posłów radykalnych zażądało wykreślenia 
wysokiej pozycji na utrzymanie nad Nilem nadzwy­
czajnego pełnomocnika Jej Król. Mości, sir Drum- 
monda Wolfa. Podsekretarz stanu dla spraw ze­
wnętrznych, p. Fergusson, oświadczył na to co na­
stępuje:

„Byłoby bardzo sprzeczne z celem, bardzo nie 
w porę i wielce niepatrjotycznie ze strony rządu Jej 
Król. Mości, gdybyśmy usiłowali uśmierzać wyciecz­
ki szanownych członków tej izby uwagą lub zape­
wnieniem, że przebywanie nasze w Egipcie zbliża 
się do kresu. Mamy do spełnienia misję w Egipcie 
i nie możemy kraju tego prędzej opuścić, dopóki re­
formy, które wydały już dobre owoce, nie zostaną 
ugruntowane na trwałej podstawie. W przeszłym 
roku finanse Egiptu po raz pierwszy oddawna wy-

Niewielką przestrzeń widowni zapełniały amfitea­
tralnie ustawione ławki; z lewej strony na przedzie 
stał melodykon, obok leżała wiolonczela, na ław­
kach tamburina z dzwoneczkami.

Tymczasem zaczęto się schodzić. Ławki w sali 
zapełniały się publicznością przeważnie robotniczo- 
rzemieślniczą. Bluzy, wytarte surduty, kilka podej­
rzanych kapeluszy, tu i owdzie kaftanik d’une bonne 
bourgeoise du quartier, kilka nieodzownych wszędzie 
angielskich kratek, złożyło się na tizjognomję cieka­
wego audytorjum.

Ale otóż i same wojsko. Kobiety w czarnych, gła­
dkich sukniach, w obcisłych jersey’ach z napisem 
na piersiach Saucee (zbawiona) i w zwierzchnich ka­
ftanikach, z pąsową wypustką u rękawów, z cyfra­
mi A. S. na kołnierzach, spiętych srebrną broszką, 
w kształcie dwóch skrzyżowanych mieczy,* krzyża i 
litery S. Na głowach budziaste, czarne, okropne ka­
pelusze, pod któremi kryje się parę wcale nieszpe- 
tnych twarzyczek.

Mężczyźni (oficerowie) opinają swe pobożne, na­
wrócone torsy pąsowym trykotem z napisem złotemi 
literami: Armee du Salut, na piersiach i Rendu ii Jesus 
lub coś podobnego na plecach.

Cale zgromadzenie zasiada na ławkach — osobno 
„one”, osobno „bni”. Czekamy.

Nagle rozlega się okrzyk przypominający beknię­
cie czterdziestu naraz owiec. To wierny sztab wita 
w ten sposób swoją... niestety — nie marszalkową, 
nie słynną pannę Katarzynę Booth, która rzadko 
kiedy uświetnia posiedzenia swoją obecnością, lecz 
kapitankc, mającą przewodniczyć dzisiejszemu ze­
braniu...

Kapitanka odznacza się potrójną wyp.ustką u rę­
kawów, zresztą ubrana jak inne.

Staje na wysuniętej przed sceną półokrągłej dre­
wnianej platmormie, gdzie niegdyś mieścić się mu- 
siała budka suflera i zwrócona twarzą do publiczno-
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kazały 50,000 funtów nadwyżki, a w roku bieżą­
cym, jeżeli rozchody nie przewyższą dochodów, cze­
go zresztą nie można przypuścić, będzie mógł rząd 
egipski zwrócić kwoty potrącone z kuponów, na co 
przyzwoliły były mocarstwa, jako na tymczasowy 
środek wyjścia z trudnego położenia finansowego. 
Nie istnieje też wcale zamiar zlania długu dóbr reli­
gijnych i państwowych z innemi długami Egiptu. 
Ogólne dochody Egiptu administrowane są z wielką 
■przezornością i oszczędnością, ażeby kraj mógł się 
raz uwolnić od ciągłych trudności i niedoborów. 
Skoro misja nasza w Egipcie ukończoną zostanie, 
przekona się świat cały, że okupacja angielska była 
dobrodziejstwem dla tego kraju i że Anglji honor 
tylko przyniosła”. Po tem oświadczeniu izba odrzu­
ciła wnioski o wykreślenie kredytu na pensję nad­
zwyczajnego posła.

Obłąkany bohater-
Przed paru tygodniami w szpitalu obłąkanych w Bu­

dapeszcie zakończył życie człowiek, godzien lepszego 
losu, Ferencz Renyi, którego nazwisko łączy się z je­
dnym z najstraszliwszych epizodów wojny o niepodle­
głość Węgier z r. 1848—49.

Znający historję tych wojen, choćby tylKO z roman­
sów Jokay’a, wiedzą ile bohaterstwa, zaparcia się sie­
bie i szczytnego poświęcenia wrzało wówczas w każdej 
węgierskiej piersi. Biednemu warjatowi, który teraz 
dopiero zakończył swoje trzydziestosześcioletnie męczeń­
stwo, należy się jedno z pierwszych miejsc pomiędzy ty­
mi gorącymi patrjotami.

Gdy wojna wybuchła Ferencz, dwudziestosiedmioletni 
młodzieniec, żył szczęśliwie i spokojnie w cichej wiosce, 
której szkółki był nauczycielem. Kochali go wszyscy 
i uczniowie, z którymi się po ojcowsku obchodził, i mło­
dzież, której w niedziele do tańca na skrzypcach przy­
grywał, i starzy, którym śpiewał ogniste, patrjotyczne 
piosenki. Poza tą miłością powszechną biły dla niego 
wyłącznie trzy kobiece serca: matki, siostry i narze­
czonej.

Gdy jednak rząd węgierski ogłosił niepodległość, Fe­
rencz bez chwili wachania porzucił wszystko, co go do 
rodzinnego kąta wiązało i zaciągnął się w szeregi wal­
czących.

Pewnego dnia, po kilku szczęśliwych przeprawach, 
spotkał się na czele małej garstki partyzantów z oddzia­
łem wojsk austrjackicli. Nastąpiła zażarta bitwa. Wszy­
scy towarzysze Ferencza polegli, on dostał się do nie­
woli.

Zaprowadzono go do nieprzyjacielskiego obozu i sta­
wiono przed jenerałem Haynau, którego nazwisko zło- 
wrogiem echem okrucieństw i gwałtów rozlegało się po 
węgierskiej ziemi. Sposób, w jaki obszedł się ze swo­
im więźniem, wplótł jeden z najkrwawszych liści do nie- 
zaszczytnego wieńca jego neronowej sławy.

Jenerałowi chodziło o dowiedzenie się, gdzie przeby­

wał główny sztab węgierski, który oddział Ferencza 
wysłał na podjazd. Ferencz jednakże milczał jak grób.

Ale jenerał nie był z tych, którzy ustępują. Wywie­
dziawszy się szczegółów dotyczących osobistości i rodzi­
ny nieugiętego węgra, kazał sprowadzić matkę jego i 
siostrę i rzeki:

— Albo mi udzielisz objaśnień, jakich żądam, albo 
te kobiety żyć nie będą.

Dreszcz przebiegł ciało nieszczęśliwego więźnia, łzy 
napełniły mu oczy, ale milczał.

— Nie mów, mój synu—zawołała stara matka—pełń 
twój obowiązek i nie troszcz się o mnie, której już nie­
wiele do życia pozostaje.

A siostra dodała:
— Gdybyś zdradził kraj, hańba spadłaby na nasze 

imię, a wtedy cóżbym poczęła. Nie bój się potrafię u- 
mrzeć mężnie.

Ferencz nie odezwał się.
W kilka minut potem obie bohaterskie kobiety padły 

pod gradem kul.
Jenerał nie poprzestał na tem. Podobnie barbarzyń­

ska próba czekała jeszcze Ferencza z narzeczoną. Ale 
ta nie była z rodu spartanek. Młoda, piękna, kochana 
i kochająca, pragnęła życia i szczęścia.

Rzuciła się do nóg narzeczonemu zaklinając go, aby 
uporem swoim nie druzgotał ich dwojga serc.

— Ratuj mnie—wołała—ratuj siebie. Dadzą nam 
wolność; ujdziemy ztąd daleko, daleko i będziemy szczę­
śliwi!

Straszliwa walka toczyła się przez chwilę w stalowej 
piersi młodzieńca. Usta jego drgnęły... Zdawało się, 
że ulegnie, zwyciężony przez tę potęgę, która jakoby 
sobie równej na świecie nie ma, potęgi miłości.

Ale nie. Wyprostował się: wyrwał ręce z uścisku 
kochanki i odtrącił ją od siebie.

Nieszczęśliwa, gdy ją uprowadzali żołnierze, rzuciła 
mu jako ostatnie pożegnanie te okrutne słowa:

— Przeklinam cię! morderco mój! bądź przeklęty!
W kilka minut potem jenerał Haynau przekonał się, 

że pozbawił Ferencza nietylko matki, siostry i narze­
czonej, ale i rozumu. Struna przeciągnięta pękła—Fe­
rencz Renyi zwarjował.

Z początku myślano, iż udaje— dłuższa obserwacja 
wszelako wykazała prawdę tego faktu.

Wypuszczono go więc na wolność, która niestety by­
ła już dla niego czczym dźwiękiem.

Biedak błąkał się po polach bredząc, z pochyloną gło­
wą, pokrytą posiwiałem! w ciągu jednej nocy włosami.

Znaleźli się przecież ludzie, którzy go przygarnęli, a 
po przywróceniu pokoju wyrobiono mu miejsce w szpi­
talu obłąkanych w Budapeszcie, gdzie skończył tak pię­
knie zaczęty, a takim dramatem zwichniony żywot.

J.

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
= Peters, wied. dowiadują się, jakoby istniał pro­

jekt wprowadzenia w Cesarstwie i Królestwie mono­

polu tytuniowego na zasadach, analogicznych z istni*' 
jącemi we Francji i Austrji. W związku z tem p0' 
zostaje wyjazd jednego z urzędników ministerju® 
finansów do Francji, Włoch i Austrji. Według p0' 
głosek cały handel tytuńiowy przeszedłby w ręc® 
rządu i pozostawał w zawiadywaniu departament11 
podatków pośrednich. Sprzedaż towarów tytunio- 
wych zagranicznego pochodzenia odbywałaby się 
wtedy w oddzielnych sklepach, pod nadzorem urzę* 
dników akcyzy.

= Według informacyj Now. wr., w sferach rządo’ 
wych istnieje projekt obłożenia nafty akcyzą. Pro­
jekt powyższy przekazany będzie do opinji specjal­
nej komisji, która rozpocznie swe prace dopiero W 
pierwszej połowie grudnia. W rzeczonej komisj1 
prezydować będzie dyrektor departamentu p. Jerm®' 
łów, a w skład jej wejdą prócz członków ministfl; 
rjów finansów i dóbr państwa — jeszcze znaczniej®1 
producenci nafty.

= Projekt stemplowania i plombowania wyrobó* 
fabryk rosyjskich został powtórnie podniesiony * 
sferach rządowych. Celem projektu jest utrudnia­
nie kontrabandy wyrobów zagranicznych i zaprowa­
dzenie ściślejszej kontroli produkcji krajowej. Obe­
cnie, jak się dowiadują Pet. wied., departament 
przemysłu i handlu porozumiał się już pod ty o* 
względem z większymi fabrykantami, którzy pro­
jekt powyższy uznali za nader pożyteczny. Wzór 
plomby dla wyrobów krajowych zostanie wkrótc® 
ustanowiony.

= Now. wr. dowiaduje się, iż w liczbie środków, 
projektowanych przez minister)um finansów dla od­
wrócenia przesilenia przemysłu cukrowego, jest do­
zwolenie wywozu za granicę za zwrotem akcyzy nie­
tylko od cukru lecz i mączki. Ponieważ jednak prz? 
wywożeniu podobnych niższych produktów jest 
łatwość fałszowania za pomocą przymieszek obcych 
surogatów, ustanowiono więc jednocześnie przepisy, 
mające zapobiedz wszelkim nadużyciom. Wywó* 
zatem żółtej mączki cukrowej dozwolonym będzi® 
jedynie wprost z fabryki i to pod ścisłym nadzorem 
urzędników akcyzy.

= Do ministerjum finansów nadchodzą, jak do­
noszą Peters, wied., liczne protesty mniejszych cu­
krowników przeciw środkom proponowanym prze® 
kijowski komitet giełdowy. Według zdania prote­
stujących, obowiązkowy wywóz za granicę i unormo­
wanie produkcji zaciężą dotkliwie na mniejszych fa­
brykach cukru.

=r Według zapewnień gazety Now. wr., minięto- 
rjum finansów, przychylając się do projektu cukro­
wników, ma zamiar utworzyć we wszystkich mia­
stach handlowych komitety mające zajmować 8*9 
zbieraniem wiadomości, dotyczących przemysłu cu­
krowego.

= Departament lekarski zażądał od urzędów 
karskich zebrania wiadomości o liczbie znajduje 

śei, okropnym szwajcarskim akcentem proponuje 
odśpiewanie na cześć bożą hymnu nr. 7-y.

Propozycja ta budzi wielką radość. Jakiś młodzie­
niec z twarzą roztęsknionego poety zasiada przy me- 
lodykonie, wiolonczella zaczyna jęczeć, w ławkach 
migają i szeleszczą przewracane z pośpiechem pąso­
we książki. To śpiewniki armji zbawienia. Zaopa­
trujemy się w nie i następuje najdziwaczniejszy kon­
cert, jaki sobie wyobrazić można.

Przy akompaniamencie bębenków, dzwonków, 
klaskania w ręce i arcy komicznych giestów, chór 
salutystów, do*którego dołączają się głosy z sali, 
śpiewa na jakąś skoczną nutę:

Je serai lat Je serai la!
Oh! oui! Gloire a Dieu, je serai la.
Mes peches sont pardonnes. 
Je suis un des rachetes, 
Alleluia! Alleluia!

Jak brzmi to alleluja, zespolone w naszych poję­
ciach z poważną i podniosłą uroczystością Zmar­
twychwstania, a powtarzające się tutaj, niby ka­
wiarniana zwrotka razem z tą całą muzyczno-mimi- 
czną arlekinadą, trudno opisać.

Doznaje się tak dziwnego wrażenia, jak gdyby 
się zobaczyło mszę w cyrku z księdzem kankanują- 
cym przy ewangelji i z dwoma klownami na stopniach 
ołtarza.

Mimowoli patrząc na te twarze rozpromienione 
głupkowatem uweseleniem nasuwa się pytanie: 
Kto są ci ludzie? wielcy szarlatani, czy nieszkodli­
wi a zabawni warjaci?

Trzeba dodać, iż kapitanka stojąc wciąż na plat­
formie, dyryguje tym chórem, jak kapelmistrz orkie­
strą, posługując się nietylko rękami, ale całym 
swym korpusem zamiast batuty.

Kończy się przecież ten jedyny w swoim rodzaju 
śpiew. Kapitanka zaczyna długą przemowę. Jest to 
młoda jeszcze dosyć, szczupła blondynka, o delika­

tnych, sympatycznych rysach i uśmiechu, któryby się 
nazwało inteligentnym, gdyby nie okraszał ust wy­
powiadających tyle bredni.

Nie zbywa przytem na energji pani kapitance. 
Gdy w sali ktoś poważy się głośniej odezwać do 
swego sąsiada, wyciąga rękę i woła rozkazująco:

— Taisez-oous, par la, Monsieur! Chacun a son tour. 
Cest moi qui parte. Gloire d Dieu! (Cicho tam pan 
bądź! Każdy po kolei. Teraz ja mówię. Niech bę­
dzie Bóg pochwalony.)

Zresztą opowiada sama o swojej nieustraszoności. 
Oto niedalej jak dzisiaj, Ze/Zc qu’on la ooit, ją samą 
we własnej osobie zaprowadzono na policję. Gloire 
a Dieu! ponieważ zbyt głośno sprzedawała na bul­
warach swój dziennik En atanl! (Naprzód!) Ajent 
prowadzi ją do biura a ona krzyczy przez drugę ile 
jej sił starczy: Kupujcie dziennik: achetez le journal 
En avant au sou! Zniecierpliwiony stróż publicznego 
porządku kupuje od niej numer, byle była cicho, lecz 
i to jej nie uspakaja, będzie krzyczała dopóki osta­
tniego egzemplarza nie sprzeda. Gloire a Dieu\ 
(Wielka radość vel beczenie owiec wśród zgromadze­
nia.) Wypuszczono ją na wolność, gdyż pokazała 
pozwolenie na sprzedaż szacownej gazety i wróciła 
znowu na bulwary, po bezskutecznych usiłowaniach 
nawrócenia swego prześladowcy. Nieszczęśliwy! śle­
py na własne dobro! Niechby posłuchał jednej z 
sióstr niedawno zbawionych, a dowiedziałby się czem 
pogardził!

Tu kapitanka ustępuje miejsca i głosu prozelitce, 
obejmując ją wpół, po macierzyńsku.

Słuchamy spowiedzi „pięknej” (według jej wła­
snego zapewnienia) dziewczyny, która wczoraj je­
szcze miała wszystko co świat szczęściem nazywa: 
wdzięki, dowcip, taleuta, światowe tryumfy (zawsze 
wedle własnego zapewnienia, które patrzącemu na 
tę wrzekomo tak hojnie udarowaną istotę, mocno 
podeji zanem wydawać się musi), a jednak nie miała 

spokoju. Dziś oddała to wszystko Jezusowi i 
spokój i nie wróciłaby już do dawnego trybu ży°** 
za żadne skarby, bo ma spokój — la paix en Jesds' 
(Jesus wymawia się akcentem salutystów Zeziuss-l

Powtórzywszy to jeszcze kilkakrotnie z różne10 
warjantami, wraca na swoje miejsce, na którem °° 
końca tak wierci się, stęka i przewraca oczy, ? 
sceptyczny widz nabiera o tym „spokoju” dziwu1® 
dwuznacznego wyobrażenia.

Teraz kapitanka zwiastuje wiernym rozkoszną 
winę. Jest nowy hymn! hymn cudny na zupełu1 
nową nutę wydrukowany w dzisiejszym numer*5 
En avant, który tylko ona i jedna siostra zbawi®0, 
umieją śpiewać. Usłyszą go zaraz (wielkie, rad0 
sne beczenie). ..

Czemuż duetu tego nie słuchały uszy czulsze °* 
moje na boskie czary harmouji! Podobna biesi9® 
artystyczna dwa razy w życiu się nie trafia. 
piskliwsze z naszych podwórzowych arfiarek wy“‘: 
dzą mi się teraz przez porównanie dźwięczne* 
kontralcistkami.

W szarym końcu sali, mniej widocznie podleg9ęz 
cym religijnej ekstazie, wokalna ta nowalijka Pr^j 
jęta w łouie armji szmerem zadowolenia, 
wprost przeciwne uczucia. Odzywają się głosy 
śladujące pianie kogutów, kwakanie kaczek 1 
przeproszeniem... kwik prosiątek. . Q.

Oburzona kapitanka i jej towarzyszka drą 8**1 , , 
raz głośniej, żeby niesforną zgraję przekrzycze° 
ostatecznie zostają paniami placu.

Sang et Feu! Sang et Feu voila notre devise;
Au combat, au combat, que partout elle nous condu‘f ■ , 

temi wojowniczemi słowy dającemi się przeto j 
naprędce:

Krew i ogień to nasze godło, 
Ono do walki bgdzie nas wiodło, 

kończy się wreszcie hymn, ku wielkiej uldze nasz? 
nieszczęśliwych uszu.



^eraz przychodzi kolej na spowiedź salutystów.
e^nen po drugim, interesujący ci kubrakowi mło- 

Uaie^cy> zwierzają nam się z wszelkich wykroczeń, 
jai ?^cych do kategorji siedmiu grzechów głównych, 
ńCj]!c^ 8><J w ciągu uprzedniego swego życia dcpu- 
j 8 ‘; upewniają nas, że teraz są czyści, szczęśliwi 
$]a^°kojni i kończą zachętą do wstąpienia w ich 

Zgromadzenie wtóruje tym wywnętrzeniom ozna- 
Ci h>* najgłębszego współczucia, uznania i radości, 

okrzyki Alleluia i Gloire a Dieu przerywają 
jUiowę.

]0(? znowu przychodzi kolej na bębny, dzwonki, me- 
. on> wiolonczelę, klaskania i chór. W sali gorą- 

ęj nioznośne, powietrze duszne, gaz pali się coraz 
publiczność coraz hałaśliwsza.

a "'śród tak niepomyślnych warunków kapitanka 
kdua?za wiernych do chwilowej medytacji. Wszyscy 
ha a^ a raczei kucają się na ziemię, wzdychając 
ku G’»De t0uy* ^wa ”wielbiona jeszcze wczoraj pię- 
Zni ”., która taki spokoj znalazła, nie może sobie 
Wj, miejsca, w końcu po wielu próbach usada- 
p a 8*§ na czworakach. Ktoby przypuścił, że taka 
Ą]ZycJa jest najdogodniejszą do skupienia ducha! 
^ .e nie zapominajmy, że trzeba być zbawionym, aby

6 rzeczy zrozumieć, 
j^'edytacja stanowi przygotowanie do kazania. 
tyf1-0110 0 tył® długiem, o ile bezsensownem. Saln- 
S|8c* mają zwyczaj powtarzać po dwa razy jakieś 
ai vv° lub całe zdanie w rodzaju retorycznej ozdoby,

Posługują się tym efektem tak często, że po pe­
ty^111 czasie staje się on nad wszelsi wyraz dener- 
kopcym. Oto próbka tego stylu którego osobliwszy 
4 0r?t ginie naturalnie w tłumaczeniu i w niemo- 
car u- Udania tego kluskowatego angielskoszwaj- 
Zera10 g° akcentu, jaki charakteryzuje francusczy- 

” Zbawienia.
Zba drodzy przyjaciele (peroruje kapitanka). 
Ich l 0a ,uui*e rozweselać serca swoich dzieci. Swo- 

dzieci. Zbawca to umie. O! umie! Jeżeli walki 
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tjy 8I§ w państwie resyjskiem lekarzy, wełeryna- 
aP.tekarzy felczerów, dentystów i akuszerek 

| ania mojźeszowego.
Pia^.-^ 8P*8‘e pasażerów, którzy podczas wykoleje- 
i^iei w.a&ouu HI-ej klasy na drodze mikołajew- 
bonie’-OIV^dzy stacjami Bołogoje i Petersburgiem 

* c'?zsze lub lżejsze obrażenia, spotykamy na- 
■ Mw ° Jdzefa Winiarskiego, studenta medycyny 
|ll'0Qaer8ytetu warszawskiego. P. Winiarski ma zra- 

czoło i pozostał chwilowo na stacji Lubań.
I tij'A ,^a kolei nadwiślańskiej przestaną kursować 
I 1 £° października r. b. następujące miejsco- 
I Slsa osobowy wychodzący z Nowogieorgiew- 
I godzinie 8-ej zrana i przybywający do War- 
I ivy y o 9 ej minut 12, oraz wychodzący z Warsza- 
I ^or • ei P° południu, a przybywający do Nowo- 
rt6 jgmwska o 5-ej minut 17 popołudniu. Od tej- 
I przestaną kursować pociągi osbowo-miej- 
I J6’ wyilrawlau0 w niedziele i święta z Warsza- 

00 Nowogieorgiewska.
liniowe rozkłady biegu pociągów na wszyst-

I żelaznych w Królestwie Polskiem za-
a(lzone zostaną z d. 13 ym listopada.
Dnia 22-go listopada rozpocznie się na stacji 
?aWa kolei wiedeńskiej i bydgoskiej licytacja 

* bagaży, przybyłych na stacje obydwóch 
kolei do d. 30-go czerwca i dotąd nieodebranych 

dniu 18-ym października r. b. odbędzie się 
fyjc^zio gubernjalnym płockim licytacja na budo- 

^i°rst i 114 sążni bieżących pierwszorzędnej 
Da J11 bitej w powiecie ciechanowskim, poczynając 

8llmy 100,891 rs. 81 kop.

8jęt poniedziałek, dnia 27-go b. m., odbywać 
t0' oędzie w Janowie licytacja na konie nadkomple- 

ze stada rządowego.

J8 Z teatru i muzyki.
ty. P. de Negri da się jutro usłyszeć w teatrze 

^Ikim jako Kadames w „Aidzie”.
tę Teatr Rozmaitości otwarty zostanie stanowczo 

^hiu jutrzejszym.
tip,,02?11 z>mowy zainauguruje niegrana od paru mie- 
»0sa aonVrsowa komedja Edwarda Lubowskiego

* oa’iy-‘
ty jujn ^"jeżenie sali teatru Rozmaitości zostało

* " dzigjejsZym ukończone.
tyjc 18a ^warcie teatru Małego (przy ulicy Daniło- 
gO(j.0Ws^'ej)> co nastąpi przy końcu przyszłego ty- 

la> Wystawioną będzie po raz pierwszy cztero- 
<Lty0^a komedja Oskara Blumenthala p. t. „Wielki

Sod ■ ea^r Wielki czynnym będzie w przyszłym ty- 
*llla codziennie, z wyjątkiem poniedziałku.

W przyszłym tygodniu wznowiony zostanie na

KURJER'WARSZAWSKL—Dnia 25 września 1586 r.

scenie teatru Rozmaitości od kilkunastu lat niegrany 
obrazek Alfreda Musseta p. t. „Przez zazdrość”.

= Losy bibljoteki.
Smutne nad wyraz, tern boleśniejsze, że nie dają­

ce się już powetować wiadomości, podał p. Włady­
sław Kajnold w Gazecie warszawskiej o losach kilku 
głośniejszych naszych bibljotek, a głównie o zni­
szczeniu i rozproszeniu, na jakie skazane zostały 
zbiory po Lelewelu, od trzech pokoleń gromadzone 
w W oli Cygowskiej,

O zbiorach tych podawaliśmy szczegółowe wiado­
mości wkrótce po zgonie ś. p. Prota Lelewela, za­
chęcając możniejszych protektorów nauki do naby­
cia ich w całości i zachowania.

Niestety, nie znalazł się nikt z możnych, któryby 
cząstkę swoich dostatków poświęcił na ocalenie 
skarbów nauki, mających wartość stokroć większą 
niż cena, za jaką nabyć je było można.

Jeszcze na kilka lat przed śmiercią ś. p. Prot Le­
lewel daremnie kołatał do różnych towarzystw, bi­
bljotek, mecenasów sztuk i nauk, prosząc o nabycie 
bibljoteki za najmniejszą bodajby cenę, za jakie 
2,000 lub 1,000 rubli.

Nikt nie dał ucha tym wezwaniom, a natomiast 
znalazł się ktoś, co podstępnie ogołocił bibljotekę z 
dzieł najrzadszych.

Część zbiorów, jak wiadomo z dawniejszych 
wzmianek w naszem piśmie, przeszła w komis do I 
księgarni p. Giejsztora, prawdziwego znawcy i mi- j 
łośnika książek, resztę za bezcen sprzedano anty- 
kwarzom, którymi, jak wiadomo, są u nas prawie 
wyłącznie izraelici, nie mający wyobrażenia o bi- 
bljografji i handlujący książkami na wagę.

Z rąk p. Giejsztora część przeszła do różnych bi­
bljotek, a część oczekuje nabywców, to zaś, co do­
stało się licznej rzeszy antykwarskiej, rozpierzchło 
się i zmarniało.

Zaprawdę, losy bibljoteki lelewelowskiei smutne 
o nas dają świadectwo.

= Wystawa bygjeniczna.
Podjęty z inicjatywy dra Polaka, redaktora cza­

sopisma Zdrowie, projekt urządzenia wystawy by- 
gjenicznej coraz wyraźniej się zarysowywa i jest 
nadzieja, że będzie urzeczywistniony.

Ogólny program wystawy zasadza się na przed­
stawieniu tych wynalazków i ulepszeń w dziedzinie 
hygjeny, które zostały już uznane za pożyteczne i 
dla ochrony zdrowia niezbędne.

Wystawa ma obejmować następujące główne 
działy: a) hygjena mieszkań; b) bygjena odzieży; 
c) hygjena publiczna; d) hygjena szkolna.

Pierwszy z tych działów obejmie modele wzorowo 
urządzonych mieszkań, a w szczególności pokojów 
sypialnych, z wentylacją, środkami odwietrzauia 
i t. p.

W drugim dziale zostanie wystawioną odzież hy- 

gjeniczna dla kobiet, mężczyzn i dzieci, a zapewne 
w tej grupie pojawi się i odzież normalna dra Jae- 
gera, wreszcie różne sposoby odwietrzania ubrań, 
bielizny i pościeli.

Następny dział hygjeny publicznej obejmie roz­
maite środki dezinfekcyjne, przyrządy i aparaty, 
modele prawidłowych ścieków, bruków, chodników 
i t. p., słowem wszystko, co ma związek ze zdro­
wiem publiczuem, a więc urządzenia targów, jatek, 
piekarni i wiele innych.

Nareszcie dział hygjeny szkolnej będzie poniekąd 
stanowił wystawę pedagogiczną, a przynajmniej jej 
główną część, zabezpieczenia uczących się przed 
niewłaściwościami, które tamując rozwój fizyczny, 
rujnują zdrowie i wpływają obok innych czynników 
na sfcarłowaceuie ludzkości.

Ten ostatni dział ma być w programie nader dro­
biazgowo opracowany.

Będą w nim przedstawione modele sal szkolnych 
z odpowiednią wentylacją, ławki i stoły, przyrządy 
pisarskie, gimnastyka pokojowa, odzież prawidłowa 
dla chłopców i dziewczynek, sposób noszenia torni­
strów i t. p.

Z powyższego, szkicowo jak dotychczas podane­
go programu okazuje się, że wystawa jest racjonal­
nie obmyślaną i przy rozwinięciu odpowiednich sta­
rań może wydać pożądane owoce, rozszerzając 
wśród ogółu zdrowe pojęcia hygjeniczne, które, nie­
stety, u nas mniej niż gdzieindziej są znane, choć 
podstawą dzisiejszej medycyny jest zapobiegać cho­
robom, leczenie zaś rozwiniętych stoi na drugim 
planie.

= Z wystawy nasion.
Na tegorocznej wystawie nasion w Muzeum nie­

wątpliwie powszechną zwróci uwagę bogata kolek­
cja nasion, zebrana z pól próbnych w Ursynowie.

Będzie to kolekcja bezwarunkowo najbogatsza, 
świadcząca i o wysokim stopniu kultury gospodar­
stwa i o dążeniu za postępem czasu i wreszcie o tro­
skliwej opiece nad hodowlą nasion.

Ursynowskie pola próbne występują tu, jako pra­
wdziwa pracownia doświadczalna.

Na pierwszym planie odnośna kolekcja obejmuje 
trawy pastewne, a więc rajgrasy, kostrzewo, brzan­
kę, wiklinę, grzebienicę i t. d.

Dalej idzie 10 odmian najświeższych kartofli spro­
wadzonych z Pomeranji oraz 4 odmiany kartofli t. z. 
mazowieckich.

Niezależnie od tych 14 odmian, pochodzących z pól 
próbnych, Ursynów wystawia 50 odmian ziemnia­
ków uprawianych na jego gruntach.

Jeszcze dalej spotykamy 5 gatunków żyta i 1 
owsa.

Wreszcie uwagę znawcy zwracają okazy nasion 
i roślin, wyhodowanych z ziarna przywiezionego 
z wystawy peszteńskiej w r. z., między któremi znaj-

bywają ciężkie, są też w służbie bożej chwile rado­
ści czystej i świętej, które są bardzo cenne, bardzo 
cenne. Jeżeli chcecie znaleść spokój, pójdźcie do Jezu­
sa. Tak, pójdźcie do Jezusa dzisiejszego wieczora, 
a znajdziecie spokój. Widzę pomiędzy wami takich, 
którzy by znaleźli spokój dzisiejszego wieczora, gdy­
by chcieli przyjść do Jezusa. Pójdźcie zatem do Je­
zusa, dzisiejszego wieczora. Ja i moje siostry i bra­
cia, których tu widzicie, wszyscy znaleźliśmy spo­
kój, gdyśmy przyszli do Jezusa (chór Oh! oui! Gloire 
a Dieu! Alleluia!') Są między wami tacy, którzy są 
już zranieni, ale jeszcze nieuleczeni przez naszego 
boskiego Lekarza. Przez naszego boskiego Lekarza. 
Czy chcecie żeby was uleczył dzisiejszego wieczora? 
Naszem hasłem jest zwycięstwo. Chcemy zwycię­
stwa, dążyć będziemy do zwycięstwa, dopóki sił 
starczy. Dopóki nam sił starczy dążyć będziemy do 
zwycięstwa. (Chór z zapałem: Oh oui! Gloire a Dieu! 
Alleluia!') Kochani przyjaciele, kto z was chce być 
zbawionym?”

Kochani przyjaciele milczą. Mówczyni trafiła 
„dzisiejszego wieczora” (ulubione wyrażenie) na chło­
dnych słuchaczy. Nie zniechęca jej to przecież. 
Prowadzi w tym sensie rzecz jeszcze z dobre pół go­
dziny, aż widząc, że się ci i owi wynoszą, schodzi 
z platformy pomiędzy ławki i rozglądając się na 
wszystkie strony powtarza:

— Kto chce być zbawionym dzisiejszego wieczo­
ra? Kto chce znaleźć spokój w Jezusie?

Niestety — stanowczo nikt nie chce.
Apostołka trochę skonfundowana wdrapuje się 

znów na scenę i żegna zatwardziałe serca pobłażli- 
wemi słowy:

— Niech was Bóg błogosławi. Chwała Bogu!
— Chwała Bogu! — powtarza chór wstając. 
Posiedzenie skończone.
Niezależnie od hurtownego nawracania audytor- 

jum przez kapłankę, znalazł się w jej szeregach je­
den „Zbawiony”, który zapragnął przeprowad*i4 

propagandę na własną rękę. Celem jego pobożnych 
zapędów stał się mój towarzysz.

Dlaczego właśnie on? trudno odgadnąć, bo o ile 
uważałam raz tylko zamanifestował się z niejakiem 
wzruszeniem, a było to na widok gabinetowej foto­
grafii marszałkowej pauny Karoliny Booth, ładnej 
ale to wcale ładnej angielki, której podobizny roz­
noszone są pomiędzy publicznością i sprzedawane 
po franku wraz z dziennikami, śpiewnikami i suple­
mentami.

Bądźcobądź wprawne i przenikliwe oko salutysty 
dopatrzyło się w nim snąć odpowiednio przygoto­
wanego gruntu pod ziarno zbawienia, gdyż zbliży­
wszy się zapytał przejmującym głosem:

_— Mon, frere, Mes-eous sauce!? Czy jesteś zba­
wiony, mój bracie?

— Je le saurai apres ma mort, będę wiedział po 
śmierci, brzmiała odpowiedź.

Nie wystarczyło jednak salutyście, który to wy­
rażał słowami:

— Mon frere, wire reponse est ambigue!
Dalszego ciągu rozmowy trudno mi było dosły­

szeć, gdyż zagłuszyły ją bębenki — nie musiała je­
dnak skończyć się pomyślnie dla misjonarskich na­
dziei gorliwego salutysty; przy wejściu bowiem do- 
pędził nas raz jeszcze, powtarzając:

— Eh bien, mon frere? wulez-vous Hire sauce?
Natarczywość ta zirytowała mego towarzysza.
— Mais! je me same! — wykrzyknął, korzystając 

z dwuznaczności słowa „zbawiać”, które znaczy tak­
że „uciekać”, i łącząc czyn ze słowem podał mi szyb­
ko ramię.

Nous nous sommes sautes tedy, uciekliśmy coprędzej 
wśród śmiechu rozweselonej tym epizodem gawiedzi, 
a za nami pogoniła złowroga przepowiednia zawie­
dzionego salutysty, iż znajdujemy się sur la wie la 
plus large, conduisant a 1'enfer, to jest na najszerszej 
drodze do piekła.

Miejmy nadzieję, iż tak żle nie jest



dujemy lallemaneję, palczatkę, kukurydzę, gryki 
i bób.

Zbiór ursynowski zamyka kolekcja nasion i ro­
si u wyhodowanych z ziarna nadesłanego przez de­
partament rolnictwa w Waszyngtonie, jako to nie­
znane u nas odmiany grochu, jęczmienia i owsa oraz 
tytoń.

Tu dowiadujemy się, iż w kraju naszym hoduje 
się tytoń „pure Havana” i „generał Grant”.

Z innych wystawców notujemy nowo zapisanych: 
pp. Jarochowskiego w Ty licach w Ks.Poznańskiem, 
Wyganowskiego ze Zbylczyc, hr. Potocką ze Służe­
wa w dobrach wilanowskich, hr. Przezdziecką z Ra- 
kiszek i Surowicza dyrektora fabryki wyrobów ro­
gowych w Warszawie, wystawiającego odpadki fa­
bryczne używane na nawóz (za konkursem),

Zarząd Muzeum wr tych dniach poweźmie też osta­
teczną decyzję co do składu komisji sędziów, do 
których bezwarunkowo nie będą dopuszczeni uczest­
nicy wystawy.

Ze Muzeum temu trudnemu zadaniu podoła—zło­
żyło tego dowody na dawniejszych swoich wysta­
wach.

= Ze zwierzyńca.
Zarząd ogrodu zoologicznego otrzymał w darze cd 

kilku ośob świeże okazy zwierząt i ptaków krajo­
wych.

Na porę zimową mają być w ogrodzie urządzone 
stajenki dla zwierząt przyzwyczajonych do naszego 
ostrego klimatu.

Projekt urządzania zabaw dla dzieci w pawilonie 
zimowym, o ile nam wiadomo, niezawodnie przyj­
dzie do skutku.

= Do zera.
Poziom Wisły obniżył się obecnie do zera, Czyli 

dobiegł do punktu najniższego poziomu, obserwo­
wanego w r. 1822-gim.

Jakkolwiek obecnie większa połowa łożyska Wi­
sły wyschła zupełnie, to przecież główne koryto po­
siada znaczną głębokość i pozwala na przepływanie 
statków nawet dość głęboko się zanurzających.

Cała trudność przy żegludze polega na umięję- 
tnem omijaniu licznych mielizn i trzymaniu się wier- 
nem samego koryta, które płynie w kierunku węży­
kowatym i nie daje się łatwo wyśledzić.

= Tramwaje.
Z dniem jutrzejszym tramwaje z Mokotowa do 

M oli i z Mokotowa do Powązea, kursujące dotąd 
z powodu robót kanalizacyjnych na Nowym Świecie 
przez ulice Żurawią, Marszałkowską i Królewską, 
zaczną przechodzić przez Nowy Świat.

Powozy, wysyłane z Nalewek do ulicy Smolnej, 
dochodzić będą do placu Trzech Krzyży.

Przejazd przez ulicę Żurawią, stanowiący bardzo 
dogodne dla wielu osób połączenie, pomimo wyraża­
nych pi zez publiczność życzeń ma być zupełnie zanie­
chany m.

= Otwarcie testamentu.
M dniu wczorajszym u jednego z obrońców tutej­

szych zebrało się pięciu sukcesorów zmarłego przed 
10 tu laty B. P., właściciela dwóch znacznych nie­
ruchomości, liióre uotychezas były administrowane 
przez brata nieboszczyka, jrobierającego połowę do­
chodów, drugą zaś połowę, w myśl ostatniej woli 
zmarłego, składał ou do depozytu b. dlanku pol­
skiego.

Nieboszczyk złożył kodycyl testameitttu z polece­
niem otwarcia po upływie 10-iu lat od dtaty śmierci, 
a termin ten właśnie wczoraj upiyuął.

Pięć osób zainteresowanych spadkiem z niecier­
pliwością oczekiwało otwarcia kodycylu, w nadziei, 
iż nastąpi przecież podział majątku.

Tymczasem spotkał ich zawód.
Według brzmienia ostatniej woli, nieruchomości 

po dawnemu mają stanowić dożywocie brata, a do­
piero po jego śmierci przejdą na ci.de użyteczności 
publicznej, o czem opiewa drugi łtodycyl, złożony 
w kanceiarji jednego z rejentów.

Tylko suma, znajdująca się obe<:nie w Banku, ma 
być teraz rozdzieloną między pięci.u spadkobierców, 
a siostrzeńców i synowcąw nieboszczyka. 

= O potwarz.
Przed kilku tygodniami rozeszła się sensacyjna 

wiadomość w pewnem kółku tovrs.rzyskiem, iż p. Ł., 
b. obywatel ziemski, człowiek p owszechnie szanowa­
ny, miał jakieś zajście w cukieirm i został czynnie 
zelżony.
ceT°uWeni W c teJ w*e®c* rzeczy uwłaczają- 

(l„^kni^Z l,rzgł08ką, w której się ani cienia praw- 
byl n?ejZaki yrało’.p-,Ł-. wykr^’ iż antorem Plotki 
ostatnich C zas’ach16™ yi Jeg° 18^B,ad»- Z któr^m 8*$ W 

7anvtv Zd8ack wcale ni e komunikował 
z-apyty wany przez dwó b Drzv;aci(u n v no.

•karg* sądowa, poparta zezuaw.em trzech świad-

Nr 260AKURJER WARSZAWSKI.—Dnia 25 września 1886 t.

ków, którzy od K. plotkę w miejscu publicznom sły­
szeli.

Pozwany przed sędziego pokoju VII go rewiru 
tłumaczył się, iż opowiadał to tylko, o czem słyszał 
od innych.

Kiedy go proszono o wymienienie tych „innych”, 
odparł, iż nie pamięta.

Zapadł więc wyrok, skazujący K. na tydzień 
aresztu policyjnego.

Od tego wyroku, wydanego w dniu onegdajszym, 
K. założył apelację, a jednocześnie zwrócił się przez 
trzecie strony do Ł. o umorzenie sprawy.

Powód chętnie się zgadza przyjąć przeprosiny K. 
i sprawę umorzyć, lecz żąda złożenia 150 rs. na wpi­
sy dla uczniów.

= Kradzieże.
Na Karmelickiej w mieszkaniu p. B. Sulimierskiego speł­

niono znowu kradzież, a mianowicie niewiadomi złodzieje 
rozbiwszy biurko zabrali 2500 rs. w listach zastawnych, o- 
raz kilkadziesiąt rubli w gotówce.—Na Brackiej przy wyj­
ściu z bramy nr. 5-ty p. Luborskiej wyciągnięto złoty ze­
garek z dewizką.—Na Marszałkowskiej pod nrem 38-ym w 
mieszkaniu p. B. Wysockiej spełniono kradzież rozmaitych 
przedmiotów wartości 145 rs.—Na Nowym-Świecie pod nrem 
21-ym u G. Socksa skradziono garderobę, pościel i bieliznę. 
—Na Długiej pod nrem 36-ym Korzinowi skradziono klej­
noty i gotówką, 40 rs.—Z pracowni krawieckiej Juszczyka 
pod nrem 21-ym na Miodowej skradziono sukna za 240 is., 
paita i surduty, razem na sumę 500 rs. — Na Żurawiej pod 
nrem 19-ym w mieszkaniu Ł Laguny spełniono kradzież 
garderoby i klejnotów.—Na Nowogrodzkiej pod nrem 3-im 
p. E. Fechtowi skradziono rozmaite przedmioty na sumę 
125 rs.

= Awanturniczy złodziej.
W dniu wczorajszym w szynku na Pradze pod nrem 

154-ym jeden z włościan uczuł obcą rękę w kieszeni.
Przytrzymany silnie odepchnął chłopka, który padając na 

stół potłukł butelki, szklanki i ‘kieliszki.
Następnie złodziej uciekając, spotkawszy we drzwiach 

wchodzącą Mariannę Drozdową odepchnął ją tak gwałto­
wnie, iż kobieta padając, zraniła się o kamień w głowę.

Bana jest ciężka i nieprzytomną Drozdową odwieziono 
do szpitala.

Śledztwo, celem wykrycia awanturniczego złodzieja, zo­
stało zarządzone.

= Krwawe zajście.
Wczorajsz-go wieczoru, ar Saskim ogrodzie, w głównej 

alei, przechadzająca się publiczność usłyszała wołanie o 
pomoc.

Okazało się, iż dwaj młodzi Indzie stoczyli bójkę, w któ­
rej jeden z nich zranił boleśnie przeciwnika scyzorykiem 
w rękę.

Byli to ślusarze: Apolinary Szorc i Juljan Pomorski.
Ten ostatni po udzieleniu doraźnej pomocy lekarskiej zo­

stał odwieziony do domu, Szorca zaś odprowadzr.no do 
aresztu.

£= Rozbiegany koń.
W dniu wczorajszym za rogatkami jerezolimskiemi roz­

biegał się koń bez uprzęży i w szalonym biegu przewrócił 
Michalinę Tuszyńską, oraz Klemensa Wernera.

Ten ostatni uległ zwichnięciu nogi i ciężko zranił się w 
głowę, Tuszyńska zaś poniosła ciężki szwank w krzyżu.

ZE SWtATA-
X Z Krakowa donoszą nam d. 24-go b. m.: Delegat 

Kazimierz lir. Badeni opuszcza jutro Kraków, a zara­
zem porzuca staiiowczo dotychczasową służbę rządową. 
Hr. Badeni osiędzie obecnie w swoich dobrach w Busku 
pod Lwowem i ma podobno zamiar rozpocząć karjerę 
parlamentarną, do której wykształcenie prawnicze i 
świetna praktyka administracyjna najzupełniej go u- 
zdalniają. Delegatem w Krakowie zostanie mianowa­
ny, jak powśżechnie utrzymują, p. Fedorowicz, dotych­
czasowy starosta w Rzeszowie.-— W Radzikach zmarł 
dziś Włodzimierz lir. Borkowski, prezes banku hypote- 
cznego, prezes rady nadzorczej kolei Karola Ludwika i 
członek wielu innych instytucyj. Eksportacja zwłok do 
Borynicz, fideikomisu przez zmarłego ustanowionego, 
odbędzie się w niedzielę.— W pierwszych dniach paź­
dziernika wybiera się już prof. Smolka do Rzymu z kil­
ku wy Chowańcami tutejszego uniwersytetu na wyprawę 
naukową, której głównym celem jest zbadanie archi­
wum watykańskiego, a mianowicie zawartych w niem 
materjałów, mających związek z historją polską. Wnaj­
bliższym czasie ograniczono właściwy zakres studjów 
do drugiej połowy XV-go i XVI go wieku. Z archiwów 
watykańskich korzystali już w roku ubiegłym dwaj 
młodzi uczeni polscy: dr. Władysław Abraham i dr. Bro­
nisław Dembiński, którzy są obecnie docentami uniwer­
sytetu krakowskiego, pierwśży dla prawa kanoniczne­
go, a drugi dla historji powszechnej. W wyprawie na­
ukowej, zorganizowanej przez prof. Smolkę, biorą u- 
uział: dr. Józef Kallenbach, który jako stypendysta wy­
działu krajowego kształcił się przez dwa lata w Niem­
czech i we Francji, Józef Korzeniowski, wnuk powie- 
ściopisarza, S.anisław Krzyżanowski, Witold Rabczyń- 
ski i Stanislaw Windakiewicz. Wszyscy uczestnicy tej 
wyprawy odznaczyli się już na polu historycznem kilku 
sumieńnemi rozprawami naukowemi. Ta naukowa wy­
prawa weszła w związek z istniejącym w Rzymie już od 
r. 1883-go mu idu to auatriaco di sludii storici, zostają­
cym pod dyrekcją prof, uniwersytetu wiedeńskiego i 
znakomitego paleografa dra Pieklą, którego zastępcą na

czas swojego pobytu w Rzymie został zann an° 
prof. Smolka. Wspomnieni zaś uczestnicy 
wstąpili do instytutu w charakterze członków ’’j1 -^ja 
czajnych i przez to będą mogli pozyskać 11 ‘ktbrycl* 
przy korzystaniu z archiwów watykańskich, na ' 
czele stoi obecnie uczony kardynał ks. Ilergc*110'^ 
Antoni Kleinberger, znany skrzypek i komp°7O 1 
gierski, przybył do naszego miasta, gdzie wystąP1 
certem. »

X Ze Lwowa donoszą nam d. 23-go b. u>-: 
godzinie 11-ej rano odbyło się walne z£rOlUJ];ieg'°> 
członków galicyjskiego Towarzystwa gospodarS po­
pod przewodnictwem prezesa ks. Adama Sapi6'1^^' 
siedzenie rozpoczęło się owacją na cześć preze®9, oDJjtej 
rzystwa ks. Adama Sapiehy, w uznaniu jego zlłi\ijeczy' 
25-letniej działalności w Towarzystwie. Hr- TAga**? 
sław Borkowski wręczył księciu prześlicznie 
adres z podpisami członków 28-miu oddziałów' 
rzystwa, nadto złoty medal, wykonany w Paryzll.^nej 
sławnego rytownika francuskiego Tasseta. , , |Chy> 
strony medalu jest umieszczony wizerunek ks. “aJ 
z drugiej napis: „Dobrze zasłużonemu prezesów* uje- 
mowi Sapieże—członkowie Towarzystwa gospoda 
go.” Adres ten i medal pochodzą od członków y. 
rzystwa. Następnie przemawiał wiceprezes T»> ‘ fjti 
stwa p. Bolesław Augustynowicz, który wręczył » b, 
album z fotografiami członków komitetu ToW. S° g2y- 
W imieniu oddziału krakowskiego przemawiali PP' jgb* 
balski i Struszkiewicz. Ks. Adam Sapieha, d° 
wzruszony, odpowiedział krótko na wszystkie te ^etg, 
mówienia, wzywając rolników, aby się trzymali ra 
szli ręka w rekach, gdyż w ten tylko sposób rn°t$ gję 
wiać silny opór „czarnym chmurom, gromadzący1” ^.y- 
na horyzoncie”. Walne zgromadzenie poprzedź** jj, 
stawa bydła, połączona z wystawą narzędzi r0^nl<? jego, 
tudzież z wystawą kwiatów w ogrodzie hr. Ba^eU-g p- 
która trwała 3 dni. Najlepiej przedstawiła się 0 kagy 
Teofila Ostaszewskiego, który też za wszystkie °0|gi- 
otrzymał list pochwalny. W wystawie machin 1 je 
czych wzięły udział trzy firmy tutejsze, zaś w wy8 ‘ gj 
kwiatów tylko dwóch ogrodników.—Wczoraj w‘eC.2 „ac? 
dopiero nadeszła wiadomość, że miasto Kałusz, kc j,. 
około 10,000 mieszkańców, stoi całe w plom‘enl^ar, 
Bliższe szczegóły zaś nadeszły dopiero dziś rano. 
który powstał w południowej stronie rynku, prz®*. jjg- 
strożność jakiegoś żyda, smarzącego w drewnianej c -, 
łupie powidła, zniszczył cały Rynek. Ogółem 8P -,y 
ło 300 budynków. Wobec silnego wiatru o ratunk”^ 
kimkolwiek nie mogło być nawet mowy, a miej8” j|£0 
straż ochotnicza i straż salinarna ograniczyć 8*9 ^yst' 
mogły na usiłowaniach zlokalizowania ognia. 
kie budynki zniszczył pożar w ciągu dwóch g- 
wraz ze wszystkiemi sprzętami, które mieszk**1 ' ? 
kryli w piwnicach. Między innemi budynkami 6P rg- 
ły 4 synagogi, sklep Towarzystwa spożywczego * Kg,' 
pinacja, trafika główna z ogromnemi zapasami ty* 
apteka, kasyno miejskie i inne. Kasę i książki I” Jo 
rzystwa zaliczkowego, którego budynek spł°n^ g’10! 
szczętu, zdołano uratować. O ogromnych stratac 
można mieć dotychczas wyobrażenia dokładnego, 
starczy powiedzieć, że 2,000 ludzi jest bez dac*’^e£ 
Większy pożar nawiedził także w tych dniach 
Dzwinogród koło Lwowa, gdzie spaliło się 220 h** 
ków. Jedna kobieta w pożarze tym śmierć ponio3 ‘

X Znany tchórz Z wojny francusko-niemieck*0^,.. 
1870-go, bar. Oskar Waluenfels, oficer arrnj* 
skiej, umarł w Waldmtlneheu. Zaniemógłszy P°?0j0 9 
wojny na „febrę armatnią”, uciekł bar. Walde**‘(flI1y, 
szeregów i przebrał się za młynarczyka. Schwf va. 
został skazany na śmierć za tchórzostwo, lecz llłaiych 
wiony na dożywotnie więzienie, dokonał niesl9' 
swoich dni w domu karnym. . j n

Akademję dla aktorów postanowiono za . \ea' 
Berlinie. Zamiar ten popierają głównie aktoroW*e 
trów rządowych. Owośc*

X W domu obłąkanych w Belgji, w miejsc° 
Courtrai, mieszczącym 600 pacjentów, pod op*e 
konnic, wybuchnął w zeszłym tygodniu pożar- cb0, 
strofa wytworzyła mnóstwo scen tragicznych, S . eulOcą 
rych, których ogarniał płomień, trzeba było P1.2gję, 
ratować. Wrzeszczeli oni, śpiewali, wyli i . jngk 
nie chcąc opuścić swoich cel. Straży udało “**? J 
ocalić wszystkich. jjo*

X Olbrzymi pomnik wolności, wykonany abolji, 
wego Jorku przez rzeźbiarza francuskiego Bar 
odsłonią amerykanie d. 28-go października *’• h- 2y-
x Pochwała dziennikarska nie bywa ZilW8Z(ekyejyś 

jemną. Amerykański New-York Herald nazwa 
jakąś* panią Harkott „bogatą i dobroczynną ^e. 
Wskutek tej „reklamy” otrzymała pani Hark oi 
ciągu jednego roku 6,000 listów i 14,000 »*^ ieI1ię- 
proszących o wsparcie. Żądane od niej sum.
żne wynosiły 30 milj. dolarów. Zmęczona - ^.e,
zaskarżyła pani Harkott wydawcę cza3OPlsmabI.a‘iiowało 
dyskrecję”, pisząc w swojej skardze, ze « . rali jflj 
tylko złodziei, którzyby ją w nocy napaun 
nuyątek”. _________________
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—■ Sprostowanie.—We wczorajszym numerze porannym we 
?'Vs£az6wce praktycznej” w tytuliku „Kcnserwy z rengló- 
...w nie zostały usunięte zbyteczne wyrazy „na wódce”.

*e prostowalibyśmy tej pomyłki, bo jtj. nawet dziecko do-
■ rrzeże, skoro w artykule mowy o wódce nie ma, wspomi- 

o niej jednakże, bo artykuł zamieszczony z tego po- 
z°uu w dzisiejszym Kurjerze porannym przez panią Lucynę 
/'"'jorczakiewiczową przekonywa nas. iż są osoby, które 
podobne najzwyczajniejsze pomyłki drukarskie tolerują tyl- 

wę własnych przepisach i wydawnictwach.
— Złożono w redakcji Kurjera warszawskiego:

Na pomnik dla ś. p. Jana Królikowskiego.
•• E. rs. 1.
r Na wpisy dla niezamożnych uczniów.
K C. rs. 10, emerytka rs. 1, E. J. rs. 2.

,. Od adwokata E. S. z Humania zebrane w kółku zna- 
■iymych rs. 10 dla sparaliżowanej żony biednego rzemieślw- 

kurację w Ciechocinku.

-W «» B-fc. Jt" «> JL «> J| aa.
, B. p. Felicja Wortman, wdowa, po długich i cięż-

1 lch cierpieniach w dniu 24-ym września 1886 roku zakoń- 
Czyla życie, przeżywszy lat 74. Pozostałe w nieutulonym 
2ąlu dzieci, oraz wnuki i prawnuki zapraszają krewnych, 
{■‘żyjaciół i znajomych na wyprowadzenie zwłok w dniu 

ti'ym września r. b., to jest w niedzielę, o godzinie 1-ej po 
Rudnia z mieszkania przy ulicy Orlej Ja 6, na cmentarz 
Wyznania mojżeszowego. 2—3266—
tW poniedziałek, to jest dnia 27-go września r. b., o go- 
inie lO-ej zrana, w koś iele św. Antoniego (po-reforma- 

^iffl) przy ulicy Senatorskiej, odprawione będzie nabożeń­
stwo żałobne za duszę ś. p. Antoniego Luk, b. kupca m. 
Petersburga, na które pozostała żona z synem zaprasza kre- 
*»ych, przyjaciół i znajomych. —3258—
i W dniu 27 -ym września r. b., to jest w poniedziałek, 

’^będzie się wotywa o godzinie 11-ej zrana, w kościele na 
°°Wązkach, po której nastąpi przeniesienie zwłok ś. p. Gu- 
®tawa Leszczewskiego do grobu, na ten bolesny obrzęd
* wiecznym smutku pozostali rodzice zapraszają krewnych,
Majowych i życzliwych. —3271—
f W poniedziałek, to jest dnia 27-go września r. b., jako

* drugą bolesną pocznicę śmierci ś. p. Balbiny z Winczew-
tkich Piątkowskiej, odbędzie się żałobne nabożeństwo za 
BPokój jej duszy w kościele Narodzenia Najświętszej Marji 
Banny na Lesznie, o godzinie 10-ej zrana, na które po­
zostały męż z córką zaprasza krewnych, przyjaciół i zna­
jomych. ' —3274

Pn'a 26-go września, to jest w niedzielę odczytaną 
S zie w kościele ewangelicko-augsburskim modlitwa żało- 

. a w języku niemieckim o godzinie 9-ej i pół zrana iw 
J?zyku polskim o godzinie 11-ej i pół zrana, za spokój 
ai>»zy ś. p. Jana Szancenbacb, na które to modły pozo­
stałe w głębokim srantku żona, synowie, córki, zięciowie, 
6ynowe i wnuki zapraszają krewnych, przyjaciół i kolegów 
zhiarłego. —3264—

A a <1 e s ł a u c.

Pierwszy transport Ostryg, Homarów i 
nadszedł do Handlu Win Ant. tetępkow* 

^kiego, Wierzbowa nr 9.

W gazecie Swiet czytamy: Niezależna prasa au­
striacka i większa część organów węgierskich oka­
zją w ostatnich czasach niezadowolenie z Niemiec 
1 nadzwyczajne rozdrażnienie względem Rosji. Je­
dna z najbardziej wpływowych gazet wiedeńskich 
A cue jreie łTesse zamieściła niedawno artykuł 
Wstępny, przepełniony pogróżkami dla Rosji. „Je­
żeli Rosja nie wyrzeknie się swoich uroszczeń do 
Rułgarji, to Austrja straci ostatnią kropelkę cierpli­
wości i przemówi tonem, jaki przystoi wielkiemu 
Mocarstwu.” Gazety wiedeńskie są (niesłychanie 
niezadowolone z Niemiec, a zwłaszcza z ks. Bistnar- 
ka. Pomimo to prasa wiedeńska odzywa się bar­
dzo powściągliwie o pogłoskach co do zbliżenia 
Augtrji z Anglją. Jedna z gazet praskich doniosła 
niedawno w formie pogłoski, że lord Salisbury nie- 
tylko że wszedł w układy z Porta, ale nadto starał 
nię nawiązać jaknajbliższe stosunki z gabinetem 
^iedóńskim w celu ofiarowania mu pomocy Anglji i 
Turcji „do odparcia uroszczeń rosyjskich na Wscho­
dzie”. Machinacje dyplomacji angielskiej, jak mó- 

tenże sam korespondent praskiego dziennika, jak 
dotychczas nie miały w Wiedniu żadnego powodze­
nia. „Pomimo to, pisze on znów w innem miejscu 
BWojej korespondencji, do Austrji należy wyrzecze­
nie ostatniego słowa i jeżeli Rosja nie przestanie 
’zmierzać za Dunajem do swoich osobistych celów 
z tym uporem, z jakim cbce osięgnąć je teraz, to głos 
Margrabiego Balieburego może z czasem znaleźć 
tympatyczny dla siebie oddźwięk w kierowniczych 
sferach wiedeńskich”. W liczbie ludzi, którzy w o- 
statnlcb czasach trudnią się podżegauien Austro- 
węgier przeciw Rosji — kończy Swiet — odznaczają 
Mę: znany podróżnik i rusożerca Wambery, domaga­
jący się, aby Austrja wypowiedziała wo jnę Rosji, 
bez względu na Auglję, a bardziej jeszcze znany Lu­

dwik Kossuth, który zaczął drukować szereg arty­
kułów, w których dowodzi, że rosyjska „nahajka” 
święci teraz zwycięstwo na całym Wschodzie i że 
rosyjscy „kozacy” niedługo staną się panami całego 
Zachodu.

W oddzielnym artykule p. t. „Stanowcza chwila” 
Nawoje wrenrja pisze: „W ciągu ostatnich dni ogólne 
położenie polityczne znacznie się pogorszyło. Pomi­
mo urzędowych i nieurzędówych zapewnień bułgar­
skich mężów politycznych o ich wdzięczności i oddaniu 
się Rosji, większość tych ludzi bynajmniej się nie krę­
pując, postępuje otwarcie wbrew radom rządu rosyj­
skiego i tylko dzięki nadzwyczajnemu naprężeniu 
strun politycznych wiele im się przebacza. Niewąt­
pliwie jednak jesteśmy w przededniu chwili, kiedy 
między Rosją a administratorami Bnłgarji musi 
przyjść do ostatecznego zerwania, jeżeli oni nie 
zmienią zupełnie swojego sposobu postępowania z 
Rosją.' Niezadowolenie z ludzi rozporządzających 
dziś losami księstwa bułgarskiego rośnie co dzień 
i co godzina nietylko w społeczeństwie rosyjskiem 
ale i w' rządzie, i z chwilą przyjazdu do Sofji bar. 
Kaulbars zażąda od nich stanowczych wyjaśnień. 
Zaufanie jakiem się cieszy w Petersburgu nowy ro­
syjski ajent w Bnłgarji i jego wyjątkowe położenie 
jako nadzwyczajnego reprezentant* Rosji, pozosta­
wia jeszcze niejaką nadzieję możliwości pokojowego 
rozwiązania, zwłaszcza jeżeli Się weźmie na uwagę, 
że osobiście jeneral-major Kaulbars potrafił so­
bie zjednać sympatje bułgarów. Ale z drugiej 
strony nadzwyczajne podniecenie namiętności i chęć 
utrzymania się przy nabytem stanowisku mogą po­
stawić Rosję w konieczności postąpienia w sposób 
bardziej stanowczy niż pierwotnie było zamierzonem. 
Rosja dziś już nie może się cofnąć, przyrzekłszy raz 
swoje poparcie po wydaleniu z Bułgarji ks. Batten- 
berga i dowiódłszy już po części czynem, że jest go­
tową przyjąć bezpośredni udział w losach narodu 
bułgarskiego. Może być, żewobecnej chwili zapóżno 
już jest ważyć i sądzić co byłoby lepszem, iść dalej 
po drodze wskazanej przez dyplomację, czy też wy­
brać inną, prostszą, choć też i trudniejszą. Weszliśmy 
na drogę, po której musimy iść dla zachowania na­
szej godności. Wkrótce po przyjeździe do Sofji nad­
zwyczajnego pełnomocnika rządu rosyjskiego musi 
się wyjaśnić, czy została chociażby najmniejsza 
szansa dojść drogą dobroci z rządem bułgarskim do 
wypełnienia tych w gruncie rzeczy wcale nie 
uciążliwych wymagań, jakie mu Rosja postawiła. 
Jeżeli administratorowie bułgarscy, odurzeni pochle- 
bneini obietnicami naszych przeciwników w Europie, 
nie zechcą przyjąć żadnych rad ze strony Rosji i je­
żeli nieodwołalnie postanowili iść naprzekór, to mi 
mowoli wypadnie przekonywać ich o tem, że nie mo 
żna im pozwolić na igranie z urokiem Rosji.”

„Pomimo osłony tajemnicy okrywającej intrygi 
Anglji w Konstantynopolu, z niektórych danych, pi- 
szą Peters, wied., można wnosić, żenad Bosforem ro­
bią się rozpaczliwe usiłowania, ażeby nakłonić For­
tę do czynnej roli, albo raczej mówiąc ściślej do bier­
nej roli wykonawcy planów angielskich na półwy­
spie bałkańskim. Kiedy rok temu w Londynie byli 
przekonani o genjaluych zdolnościach politycznych 
Battenberga, dyplomacja angielska wytężała wszel­
kie siły, aby powstrzymać sultana od korzystania 
z jego praw zwierzcbniczych. Teraz, kiedy Anglja 
straciła grunt w Bnłgarji, ajenci jej starają się pod­
trzymywać i rozdmuchać anarcbję w księstwie i je­
dnocześnie robią niemożliwe wysiłki, aby popchnąć 
Turcję do okupacji wojennej Rumelji wschodniej, a 
nawet do osadzenia przejść bałkańskich. Podobny 
krok ze strony Turcji musialby albo wciągnąć Ro­
sję do wojny, albo usunąć ją od udziału w losach 
półwyspu bałkańskiego. Jak to już powiedzieliśmy, 
Porta kołysana silnemi wpływami osobistemi dawa­
ła już nieraz próby najnieprawdopodobniejszych nie- 
konsekwencyj i najbardziej niepojętych wlte-face i 
dlatego uajniemożliwsze przypuszczenia zawsze są 
możliwe kiedy idzie o Turcję. Ale spodziewać się 
należy, że tak wykształceni mężowie stanu, jak 
Said basza i Serwer basza potrafią wstrzymać Portę 
od wstąpienia na niebezpieczną drogę awantur, na 
której prócz uznania Anglji nie znajdzie znikąd po­
parcia. Jeżeli zaś Turcja zmrużywszy oczy rzuci się 
w politykę awantur, to przez to przyśpieszy tylko 
początek końca. Karty dziś rozdane są zupełnie ina­
czej niż w r. 1876-ym.”

Z ostatniej chwili. *
Polemiczny artykuł Postu berlińskiego zwraca się 

przeciw prądowi, jaki obudził się w Austro-Węgrzecb 
przeciw przymierzu z Niemcami. Niesłusznie żądają 
od Austrji, aby nie dopuściła Rosji do Bułgarji, Au­
strja musi bowiem liczyć się obecnie także z przyja- 
zneml dla Rosji usposobieniami W. Porty. Nie jest 
rzecaą niebezpieczną, jeżeli Rosja odzyska swój 

wpływ dawniejszy w Bułgarji; nawet przyjazny dla 
Rosji rząd bułgarski będzie musiał strzedz poręczo­
nej przez mocarstwa sainoiscńości Bułgarji. Wpływ 
rosyjski nie jest jeszcze okupacją Bułgarji ani zaję­
ciem Konstantynopola. Rząd niemiecki strzegł się 
dotąd zarówno obrażenia interesów Rosji, jak nara­
żenia niezawisłości bułgarskiej. Dokąd więc prze 
opin.ja publiczna Austro Węgier?

Wedle urzędowych biuletynów z Pesztu, od środy 
zrana do czwartku wieczorem zachorowało tam na 
cholerę 67 osób, zmarło 20. Procent śmiertelności 
wzmógł się.

W Tryeście zachorowało na cholerę od chwili wy­
buchu zarazy w d. 7 ym czerwca do 23 go b. m. 
osób 623, z tej liczby zmarło 397. Cholera wygasa 
w Istrji, Izoli, Gorycji i Gradisce; natomiast pojawi­
ła się już w rozmaitych rozproszonych po kraju 
miejscowościach Węgier.

Temps donosi: W Konstantynopolu krąży pogło­
ska, że konsul angielski w Sofji usiłował zachęcić 
przedstawicieli Austrji, Włoch i Francji do wspólnej 
akcji, równoważącej kroki Niemiec i Rosji.

Lord Salisbury opuścić miał onegdaj Londyn na 
trzy ty godnie.

Sesja parlamentu angielskiego ma być dzisiaj za­
mkniętą. Lord Randolf Churchill oświadczył na po­
siedzeniu środowem izby gmin: Stan rzeczy na pół­
wyspie bałkańskim jest niewątpliwie poważnym a 
może stać się krytycznym; niebezpieczeństwo mogło­
by się przyśpieszyć, gdyby rząd zgodził się na żą­
daną "przez niektórych posłów dyskusję w tej spra­
wie." Żaden rząd, gdyby nadeszła konieczność pod­
jęcia silnej i ostatecznej akcji rozstrzygającej o lo­
sach państwa, nie mógłby powziąć decyzji bez znie­
sienia się z parlamentem. Celem usiłowań rządu 
będzie utrzymanie zgody mocarstw w widokach u- 
bezpieczenia pokoju europejskiego.

Rada gminna w Namurze pizeszła do porządku 
dziennego nad uwiadomieniem władzy o złożeniu 
burmistrza Rouvaux z urżędu i uznała dekret odno­
śny za nieważny.

Z Madrytu telegrafują pod d. 22-gim b. m.: 
„Wszystko skończone. Brakuje tylko dziesięciu żoł­
nierzy i trzech podoficerów. Siły rokoszan wynosiły 
w całości 89 ludzi z pułku kawalerji Albufera i 186 
ludzi z pułku piechoty Gareliauo. W tej liczbie był 
tylko jeden kapitan i ośmiu sierżantów. Oficerowie 
tłumiąc rokosz, walczyli po bohatersku. Na prowin­
cji panuje zupełny spokój. Zachowanie się królowej 
wyższem jest nad wszelkie pochwały; podziwiano 
powszechnie jej odwagę, stanowczość i poczucie obo­
wiązku. Ludność przyjęła powracającą królową z 
niesłychanym zapałem.”

Jenerał Pavia, komendant Madrytu, wydał rozkaz 
zabraniający dziennikom podawania jakichkolwiek 
szczegółów lub komentarzy o toczącym się procesie 
przeciw rokoszanom lut) o karności annji i publicz­
nym porządku. Castelar zganił rokosz i nazwał go 
„hańbą kraju”.

Wedle urzędowej depeszy madryckiej, naczelnicy 
rokoszu jenerał Yillacampa i kapitan Gonzales zo­
stali ujęci.

ODPOWIEDZI REDAKCJI.

— Eszetka.—Czytaj pani Goldsmitha lub Beecher- 
stova, na początek Edgewortha.

— Delcie.—Zbierał Trojański; może się przydać v 
danym razie Wójcicki i Krasiński. Zalecamy niemniej 
zbiór Karola Balińskiego. Adresuj pan pod właściwym 
adresem do uniwersytetu, a list niewątpliwie dojdzie.

— Stałemu prenumeratorowi.—Nie wiemy, czy panu 
idzie o dzisiejszą różnicę między prawami osób stanu 
włościańskiego, a prawami mieszczan, czy o historyczne 
badanie tej różnicy. Obecnie różnica praw jest bardzo 
mała, ale w każdym razie istnieje. Jednem z najwa­
żniejszych wyróżnień jest to, iż tylko osoby należące do 
stanu włościańskiego mają prawo nabywać grunta wło­
ściańskie. Rozprawy, któraby traktowała specjalnie o 
tych rozróżnieniach, nie mogliśmy wynaleźć. Jeżeli 
rzecz się tyczy studjów nad przeszłością, to polecamy 
panu „Historję włościan” i rozprawę „O cechach” Ma­
ciejowskiego.

— Panu St. K. L.—Jeżeli pan widział w „Albumie”, 
wydawanym przez p. Robiezka, kopję „Skazanej” Kos­
sowskiego, to treść obrazu tego jest panu już znaną. 
Nie przedstawia on żadnego historycznego wypadku, 
któryby wymagał komentarzy.

— Panu Janowi Lorenlowiczowi.— Prosimy o nade­
słanie nam tekstu, choćby w treści, a nie omies zkamy 
zaspokoić pańskiej ciekawości. Pod tym tytułem znaj­
duje się kilka utworów, nie możemy więc odgadnąć o 
który panu chodzi.

— Panu 14 dl.—Z dawnych Zubolewicza, z nowych 
dość chwalone są wydawnictwa Krakowskiego.

— Panu Kazimierzowi Drzewieckiemu. — Nazwisko 
osoby, o którą panu chodzi, j est Skibiński*
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Sprawozdanie z handlu cukrem.

od

18
15

9
6
5
6

131
11

162

Wołyńska 
Nowolipie 
Dunaj wąs 
Samborsk. 
Czerniaka. 
Browarna 
NowPraga 
Lipowa 
NowPraga

— Dr Słonimski, choroby moczo-płciowe (se­
kretne), Królewska 5, do 11 r. i od 5—7 pop. (3136

7
26

Credo Marja 
Kłosińska Mar.

Ciepła
Koszyki

Piękna
Piękna 
Marszałko
Dzika

Wyrazy:
JnljanenhaaB. 
Otaiil.
ZeniT. 
EzaW.
FerrarA. 
PeloP.
OtellO. 
NordenskiiilD. 
IkozaedR. 
AdmiraliejA. 
TucydydeS. 
OdysseusZ. 
WogezY. 
SkorzenciN. 
KarowiE.
IbrahiM.

Kłosińska Józe 
PleszczyńskaM 
Grzybowska Br 
KrzeszoskaMa

Lewandowska 
Muller Rozalja 
Heitze Francis 
Lewandowska 
Niewiadomski 
Kopczyńska Ju 
Szczęsna Magd 
Łoskońska .łóz. 
MotulskaUrsz.

domu

42
33
31
53

Dobre rozwiązanie pierwsi nadesła­
li: pp. S. Lewińska, Filutka, J. Ta- 
czanowska, A. Ladachowska, H. Gu- 
cewicz, Helena F., H. Griitzhendler, 
Paulina G., J. Napartowicz, L. Żur- 
kowska, M. Brzechffa, J. i L. Piir- 
schel, A. Skowronek, J. Weinstein, J. 
Thuneffiihrer, L. Nending, N. Toruń- 
czyk, S. Rothel, D Bohm, K. Silber- 
stein, J. Silbermann, J. Wiener, W. 
Neugoldberg.

Mąż chory, dz. dr. 7-ro.
Mąż chory, dz. dr. 3-je, je­

dno chore.
Mąż chory, dzieci dr. 3-je. 
Wdowa, dzieci drób. 3. 
Wdowa, dzieci drób. 3. 
Wdowa, dzieci drób. 4-ro, je­

dno chore.
Mąż ciężko chory dz. dr. 2. 
Wdowa lat; 104, bezwładna.
Mąż chory, dzieci dr. 2. 
Niewidoma.
Żona chora obłożnie, dz. dr. 5. 
Mąż zmarł nieobecnie, dz. 4. 
Mąż chory, dz. dr. 3.
Wdowa chora, dz. dr. 4-ro. 
Wdowa chora, dz. dr. 3-je.

Pytaj pierwszego z trzecim jaka cyfra drugie. 
Cala zawsze naiwność. Zadanie nie długie

Na rynku cukrowym sytuacja niezmieniona, barhzo tru­
dna, a usposobienie ciągle bardzo słabe.

Wszystkie wiadomości i pogłoski o poprawie stanu rze­
czy, o nadzwyczajnych kredytach, o nadziejach opiekuń­
czych ze strony rządu, upadają wobec zapasu towaru i 
bliskości chwili nadejścia nowego towaru.

O większych tranzakcjach nie ma mowy, na sprzedaż de­
taliczną ruch dość znaczny, dla prowincji i dla miejskich 
detalistów.

Święta u izraelitów, rozpoczynające się za dni kilka, 
przyczyniły się także do zwiększenia ruchu.

Notowania pozostały niezmienione.
Za Hermanów 2.77'/3.
Leonów 2.721/,.
Inne marki 2.70.
Kostki płacono 2.70.
Mączki również notowania niezmienione, sięgają do 2.30 

za kamień 24-funtowy. ----
J. Wl

BIURO INFORMACYJNE
nędzy wyjątkowej, sprawdzonej przez siostry miloslertzia 

poleca miłosierdziu publiczności warszawskiej.
Tamka 35.—Posiedzenie dnia 23 września 1886 r.

Warszawa d. 25-go września 1886 r.
Po uspokojeniu się po wczorajszej pogłosce i przy 

szacowaniach niezmienionych 195.75 do 196 m. za 
100 rs. — ci którzy wczoraj dla wszelkiej pewności 
od sprzedaży się wstrzymywali, zgodzili się z kur­
sami odpowiedniemi wskazówkami berlińskiemi i 
oddawali trochę wyżej. Wskutek tego kursa w cią­
gu trwania czynności przy słabym pokupie cokol­
wiek niżej w końcu się unormowały.

Za weksle długoterminowe na Berlin 51.17 >/2 żą­
dano — bez interesu. Krótkoterminowe po 51.17‘/2, 
51.15 i 51.10 płacono — wyjątkowo może i trochę 
wyżej — żądano 51.17*/2.

Na pomniejsze miasta niemieckie weksle krótko­
terminowe oddawano po 51.02'/,, i 51 za 100 m.

Na Londyn 10.37*/2 żądano, płacono 10.36,10.35V2 
i 10.35 — jak się dało.

Na Paryż 41.35 w żądaniu, przy drobnych tranz­
akcjach po 41.25.

Na Wiedeń 83.30—tranzakcyj nie zawarto. 83 po­
dobno płacić chciano.

Papiery w małym ruchu.
Listy likwidacyjne większe po 93.85 płacić chcia­

no przy braku materjału. Po 93.70 pozostali jeszcze 
chętni kupna. Mniejsze sztuki po 93.30 ofiarowy­
wano.

Pożyczka wschodnia 100—bez obrotu.
Listy zastawne ziemskie I serji 100.70 w żąda­

niu; 100.40 w chęci płacenia; II, III i IV 100.60 i 
100.30, kupowano po 100.30, a później przy braku 
oddawców po 100.40. Serja V 99.60 w żądaniu, 
miałaby nabywców po 99.30.

Listy zastawne miejskie 99.50,, 98.50, 98.10 i 
98, płaconoby za 11—98.20, III—97.80, IV—97.60.

Obligi miejskie 96 i 95.50—bez ruchu.
Listy łódzkie ofiarowywano po 96.50,9525 i 95.
Akcjami żadnych obrotów, nawet usiłowań w tym 

kierunku nie było.
Godzina 12. Usposobienie mocne. Kuch żaden.

J. WL

1GX.4CJA llłNItO, ,)a
nauczycielka muzyki, Teorji i Harmonji, powróć'
do Warszawy. Marszałkowska nr 83. (3261)^

?> 
S9
S

1)
2)
3)
4)
5)
6) .....
7) Mandolinata, Ląngeja-
8) „Herzensgruss”, polka fianęaise, Wincentego hrabiego 

Wodzińskiego (J-szy raz).
9) Rezygnacja (instr. A- Sonnenfeld) Dobrzyńskiego.

10) Mazur z op. „Halka”, St. Moniuszki.
11) Uwertura z op. „Raymund”, Thomasa.
12) Skarb-walc z op. „Baron Cygański”, J. Straussa.
13) Serenada Moszkowskiego.
14) Galop szampański, Wigandta.
Początek o godzinie 4'/a popołudniu.—Wejście kop. 30.

— Warszawskie Towarzystwo lekarskie zawiadamia o wa­
kujących miejscach lekarzy w 27-miu izbach dyżurów le­
karskich, urządzić się mających na wypadek pojawienia się 
cholery w Warszawie. Deklaracje podpisywane być mogą 
w kancelarji Towarzystwa lekarskiego (ulica Niecała 7), 
codziennie od godziny 6-ej do 8-ej wieczorem, do dnia 4-go 
października r. b.

Nadmienia się. że pp. lekarze, którzy za pośrednictwem 
Towarzystwa lekarskiego złożyli deklaracje na pełnienie 
obowiązków lekarzy rewirów sanitarnych podczas cholery, 
nie mogą obok tego przyjąć obowiązków lekarzy izb dyżu­
rów lekarskich.

Z upoważnienia Towarzystwa, sekretarz stały
Dr. Szokalski.

— Dr. Zdzisław UKiettkowflti, 
powrócił do Warszawy, Chmielna 32. (1098

Wielki. Dziś: „Wesele Figara” (występ p. Leona 
Mirandy). Jutro: „Aida” (występ p. de Negri).— 
Letni. Dziś: „Friebe”. Jutro: „Osaczony”. — Nowy. 
Dziś: „Nad przepaścią”. Jutro: „Muszkieterowie”.

— Do sprzedania Fortepian pary z ki & ‘ 
yela, ulica Bednarska nr 23, m. 10, II o P'5tr ’ 
front, od godziny 11 do 5-ej. (32ó£)

Dolina Szwajcarska.
Jutro, w Niedziele, dnia 26-go września r. 1886-go,

2-gi KONCERT POPULARNY 
orkiestry warszawskiej pod dyrekcją 

ADOItFA SOHHFHFFIsDJ.
Marsz z op. „Folkunger,” Kretschmera. 
Uwertura z op. „Ilka”, Dopplera. 
Nu lagunach, walc J. Straussa.
Sen i przebudzenie, idylla Schreinera 
Carmen-kadryl, A. Sonnenfelda.
Uwertura z op. „Stradella”, Flotowa-

— D-ta F. Ziemiański przeprowadził sj?113 
róg Krak.-Przedm. i Trębackiej nr 1. (3^° )—.

Dr Sipniewski powrócił do Warszawy. 1

— Instytut gimnastycano.lecsnic^L 
i szkoła fechtunków St. Jfi ąjewskiego »a . 
werynowie i przy ulicy Nowy-Świat nr 5. (32'2^^,

— Jan Mazurkiewicz, adwokat
gły, b. Sekretarz Warszawskiego Sądu Okręgo,v 
go, otworzył kancelarję i przyjmuje interesantów U 
no do 10 i po poł. od 5—7, Widok nr 23.

LT i TH TU sprzedaje w miejscu
a I I i na prowincję fabr. zwiercia- 

111 lilii 1 del * ram Ir/«, Hymarska, gdzie w 
Wystawie umieszczono napis: „Ha raty

— Iwon Małecki, adwokat przysięgły, F 
wrócił do Warszawy, Świętojerska 16.

KORESPONDENCJA PRYWATNA.
— Hommage a la belle cousine incoiiuue, któr^ 

pod adres dawnego mieszkania Nowy-Świat 4/ 
przysyła mi 20 serdelków i tyleż bułek. Blaga® 
cousine, wskaż mi siedzibę Twoją, abym 
razić wyrazy głębokiej wdzięczności. »**

Rozwiązanie logogryfu, umieszczonego w nume 
rze 259.

— Jadwiga Iwanowska powróciła do 
Warszawy i może rozpocząć dawać lekcje for­
te piana. Adres: Marszałkowska nr 129, m. 5. 
Zastać można od godziny 3—5. (3263)
lekcje języka łacińskiego dla kobiet.

Panny, mające zamiar uczęszczać na kursa uni­
wersyteckie, przyszłe nauczycielki, chcące przygo­
towywać chłopców do szkół publicznych, wreszcie 
matki, pragnące same pomagać swym synom w 
w przedmiotach gimnazjalnych, mogą wyuczyć się 
języka łacińskiego w zakresie 4 pierwszych klas gi­
mnazjalnych i początków języka greckiego, w je­
dnym roku od nauczyciela wykładającego języki 
starożytne przeszło lat trzydzieści w gimnazjach 
rządowych, za bardzo umiarkowane wynagrodze­
nie. Osoby interesowane mogą o warunkach i szcze­
gółach lekcyj tych dowiedzieć się w biurze ogłoszeń 
Rajchmana i Frendlera, Senatorska nr 26. (1096)

— Dentysta Zielinski powrócił zza.^1^ 
nicy z kongresu naukowego. Senatorska nr 4. *

— Nauczycielka muzyki z dyplomem, u' .zj>C.!a
lekcyj. Cena przystępna. D’. Hand O. Chn’1®’ 
nr 56 nowy, inieszk. 15. _________ (32§d>>

— Eugenjusz Pankiewicz, artysta-m®?? ’
zamieszkał przy ulicy Siennej nr 26. (32^^

1)
2)
3)
4)
5)
6)
7)
8)
9)

10)
U)
12)
13)
14)
15)
16)

”— Na kopertach listów, w których mieszczą się zadania 
lub rozwiązania takowych, pisać należy, iż to są zadania 
lub rozwiązania. Bez tych bowiem dopisków nadsyłane listy 
nie będą uwzględniane.

Lada miejska warszawska dobroczynności publicznej. W wy­
konaniu aktu darowizny Markusa Lewy legowanego na 
wsparcia biednych mieszkańców miasta Warszawy, bez ró- 
zl"'y ra-da miejska na posiedzeniu z dnia 11/23
si rpnia r. b. procent od legowanego kapitału wynoszący 
X 42 '

44 sparcia te wypłacone zostały obdarowanym 
Naczelnik zakładów dobroczynnych 

rzeczywisty radca stM. Pucludski.
______ sekretarz rady Lechowicz.

— Dr jflajkowski po powrocie z Buska, prze­
prowadził się na ulicę Wspólną nr 28, przyjmuje do 
10 rano i od 5—6 po poł. W lecznicy Ii-ej 
(przechodni dom Roezlera) od 1 '/a—2 z choroba­
mi wenerycznemi i skórnemi. (3265)

. — Doktór Szczygielski powrócił do War­
szawy i przyjmuje z chorobami kobiet od 4 
do 6, Długa nr. 16 (20 nowy). (1074)

drogi żelaznej nadwiślańskiej 1 
podaje do wiadomości, że z dniem 19 wrześni® '0 
października) r. b., przestaną kursować następują0 ; 
miejscowo-osobowe pociągi:

Osobowy wychodzący z Nowo-Gieorgiewska o S°_ 
dżinie 8 rano, a przybywający do Warszawy o 6° 
dżinie 9 minut 12 rano, ,

i osobowy wychodzący z Warszawy o godzini® 
po południu, a przybywający do Nowo-Gieorg'e,?’ 
ska o godzinie 5 minut 17 po południu.

Od tejże daty przestaną kursować pociągi osoiyj 
wo-miejscowe, wyprawiane z Warszawy do No'* ; 
Gieorgiewska i z powrotem w każdą niedziel 
święta. (1140)

Towarzystw^ 
warszawskich kolei konnych 

podaje do publicznej wiadomości, że z powodu ® 
kończenia robót kanalizacyjnych, powozy kolei k® / 
nycb, kursujące obecniez Mokotowa do Woli i 2 
kotowa do Powązek przez ulice: Żórawią, Mars/-®’ 1 
kowską i Królewską od dnia 14. (26) września r. U’’ 
przechodzić będą przez Nowy-Świat. .

Powozy kursujące z Nalewek do placu Św. A* 
ksandra całkowity swój kurs będą wyrabiać.

Składy Cygar Hawajskich
pod firmą

M. KICZOROWSKI,
Hr akowskie-Pr zedm. nr I, Wie?9, 
bowa nr 9, polecają świeżo nadeszły transp0^ 

Tytoni A. M. Panna & Comp. w OiessicJ 
Tytonie tureckie „Enidż® 

w cenie rs. 3, 4, 5, 6, 8 i 10 rs. za funt

Tytoń „Obstalunkowy’ 
średni i mocny, w cenie rs. 2 i 2.40 za funt- 

Tytonie do fajki 
w cenie rs. 1.20, 1.44, 2 rs. 3 i 4 rs. za funt- 

Polecają uwadze Szanownej Publiczności

165649



KTTRJER WARSZAWSKI.—Dnia 25 września 1880 r.

Płac.

93.50

96

Zaproszenie do przedpłaty

i wiadomości

IAJWIĘKSZY WYBÓR

ekstrakt mięsny

dr. 
dr.

Od 
Od 
Od 
Od

zast. nowych 5% hop 122’/a 
z. m. Warszawy kop 229*/* 
zast. m. Łodzi kop. 190 
likwidacyjnych kop. 120*/ster.

n

100.40
IGO. 40

100.70
100 70
99 59
98 50
98 10
98 —
96 50

98 20
97 80
97.60

Cena okowity,
z dnia 25-go września 1886 r.

Hurt, skład, wiadro rs. 8 kop. 14’ 
.. garniec rs. 2 kop. 65

Wartość kuponów:
(Po potrąceniu podatku skarbowego) 

Listów 
Listów 
Listów 
Listów

Ta-xgfl
K A* PLACU WITKOWSKIEGO.

Dnia 2^-go września 1886 r.

100. 
100. 
100.

Płynny i stały, do nabycia we wszyst- 
j'6'1 Składach Towar, kolon., 
Qeukatesów, Mater, aptecznych 

i t. p. 1734R

WYBOROWĄ HERBATĘ
FIRMY

O. A. Koreszczenko 
w Moskwie, 

poleca Dom Handlowy 

T. D. Łapiński, 
Warszawa, Włodzimierska Ni 6.

Sprzedaż detaliczna—Handlującym rabat.

z codziennym dziennikiem
Cena prenumeraty 3 marki kwartalnie. 
oBERLINER PRESSE. wychodzi 6 razy tygodnie, 

wo, w 2—3'/, arkuszowej objętości i jest najtańszą gazety 
w Berlinie. Podaje swym czytelnikom najszybsze i najdo­
kładniejsze wiadomości ze wszelkich zakresów, zamieszcza 
pouczające artykuły wstępne, przegląd polityczny, sprawo­
zdania parlamentarne, czynności sądowe, kurscetle, romanse, 
feljetony, pogadanki niedzielne i t. p., oaaz wyczerpujące 
wiadomości dnia ze stolicy Cesarstwa Niemieckiego.

Wszyscy, których niemieckie gazety i wiadomości 
■ Niemiec interesują, proszeni są aby

zaabonowali.
«Berliner Presse# znajduje się na liście dzienni­

ków dla urzędów pocztowych rossyjskich na r. 1886 
na stronicy <>.

Numera próbne wysyłamy na żądanie bezpłatnie i franco. 
Ekspedycja "Berliner Presses w Berlinie (Prussy). 

1865R

Akcje 

ztcj-e

ALC^ 
AlC)e 
AtCj-e j^e 
.fkcje 
IAtCje

Km jiełij warszawskiej
Dnia 25-go września 1886 r.

OBIĆ PAPIEROWYCH
Nowych tegorocznych deseni, do wszelkich materyj meblowych 
Zastosowanych, od najtańszych, nie przenoszących kosztu zwy­
kłego malowania, do wykwintnych imitacyj gobelin i złocistych 

makat, po cenach najniższych 
polecają

SEWERYN MAZUR iS-ka, 
l*lac Teatralny, obok Katusza. 1167r

Żąd.
5).17«;
10 87*/, 
41-35 
83 30

W e k s 1 e: 
?erlin 100 mar. z krótk. 
ijondyn 1 fnnt ster. ., 
,^tyż 100 franków „ 
Wiedeń 100 guld.

Papiery publiczne:
5 A Listy zast. z r. 1869 d.
T • . I, ęę ę, ID-*sty 2ast. m Warsz. ser. I

” ” ” ni
” ” ” jy

k’sty zast. m. Łodzi serji I 
4 /o Listy likwidacyjne duże 
t-, „ ,. „ małe

Banku Ces. s. I, II i 111 
Poż. Premj. z roku 1864 

I t> , u ” 1866 jT t ożyczka wschodu, rs. 100 
d „ „ rs. 100
IT „ „ rs. 100

‘sty wileńskie dłngot.. . .
. Akcje i obligacjo: 
^Jligacje miasta Warszawy

ż. warsz.-w. rs. 100 
ż. warsz.-b. rs. 100 

dr. żel. warsz.-teresp. 
dr. żel. fabr.-łódzkiej 
Banku handl. warsz. 
Banku dyskont, warsz. 
Banku handl. w Łodzi 
warsz. To w. ub. odogn. 
warsz. Tow. fab. cukru 
Tow. f. cnkru Józefów 
Dobrze!. Tow. f. cukru 
Tow. Lilp., Rau i Lew. 

lekcje Tow. przędz. Zawierć.

93 70

Pud Korzec
od do o<l | do

k o p i e j e k
Pszen. 242 sm. i ord. — — —

„ „ pstra i dobra — —
., ., biała . . . — — 615 —

„ ., wyborowa . — — 630 650
Żyto wyborowe 232 funt. — — 475 485

„ średnie............... — — 450 465
„ wadliwe............... — — — —

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 202 f. — — 375 425
Owies.................. 142 f. — 260 320
Gryka.............. 202 f. — — — —
Rzepik letni............... — — — —

., zimowy 212 funt. — — —
Rzepak rapos zim. 212 f. — — — ta—•
Groch polny 262 funt. . — — —
Ziemniaki ................... — — —
Masło świeże funt . . — '—i. _

„ solone pud . . . — — _ i —
Siana pud.................. 45 55 — —■

Słomy pud.................. 35 40 — —

Drzewa opał. twar. s. kub. ■' — — — —

,. „ miękie „ — — — —

BMMR*1 Tanio, bo nabywając towar 
jSP®"8r z pierwszej ręki, przygotowałam 
na nadchodzący sezon: Okrycia długie sy- 
berynowe i Dolmaniki od 12 rs., Żakie­
ciki od 7 rs., oraz wielki wybór Kapeluszy 
od 2 rs., wszystko w najświeższych fasonach 
i z modnych materjałów; obstalunki na su­
knie, okrycia i kapelusze, tak z swoich jak 
i powierzonych materjałów wykończa z wszel­
ką akuratnością Magazyn 1888

A. Lojewskiej,
Bracka Ni 10, wprost Nowogrodzkiej.

OGŁOSZEŃ.<E. 

Kantor i Kom Kojel Nach, 
ma zaszczyt zawiadomić Szanowną Publicz­

ność, że otwiera na nadchodzące Święta 

Rosz-Haszona i łom Kipur 
DOM MODLITWY, 

przy ulicy Grzybów Ni (i) 1083, gdzie 
pod jego dyrekcją śpiewać będzie chór skła­
dający się z 12-tu osób, i solo-bas P. H. 
Krantzenblum.—Wejść można będzie tyl­
ko za biletami, które można nabyć w Sali 
(„Amatorskiej”), przy ulicy Grzybów M (1) 
1083, od godziny 9 rano do 3 po południu 
i od godziny 6 do 10 wieczorem.

1065 Z uszanowaniem Kopel Nach.

Ktartiep Kantora Banku 
Państwa,

Chłodna M 50 róg Wroniej, 
otwarta we Wtorki, Czwartki i Soboty, 

od godziny 6 wieczorem do 9.
Przyjmuje wnioski poczynając od 25 kop. 

Wypłaca część kapitału lub całkowity, bez 
uprzedniego wypowiedzenia. 1878

blizko Warszawy, do sprzedania na dogo­
dnych warunkach.—Wiadomość w Aptece p. 
Wójcickiego, u Prowizora p. Widery, Nowy- 
świat.____________________ 1895_____

Ka wyjazd do Meranu 
poszukuje się Damy na wspólny koszt. 
Bliżej porozumieć się można: Zielna ,\Ł 13, 
m. 5, rano do 12-ej i od 4-ej po poł. 1894

1893 Potrzebny jest

' Korepetytor 
na rok cały na wieś, do chłopczyka 8-Ie- 
tniego, do przygotowania go do klasy 1-ej, 
ruski i niemiecki wymagany. — Pensja do 
150 rs.—Oferty wraz z objaśnieniami proszę 
przesyłać listownie pod adresem: przez Ro­
kiciny, Ujazd, w Olszowej, Juljan Malcz.

Uprasza się wszystkich, 
aby zwrócili uwagę na chłopca, który w o- 
bawie kary nauczyciela., opuścił dom i do obe­
cnej chwili nie powrócił.

Rysopis: lat 14, wzrost mały, szczupły, 
oczy piwne, chorowite, włosy blond, twarz 
okrągła, z niewielkiemi znakami po ospie, 
nos‘i broda proporcjonalne.

Ubrany: w bluzę sukienną ciemno-szarą, 
pantofle z jasnej skóry, kapelusz miękki fil­
cowy bronzowy.

Widziany był nad Narwią pod forteca 
Modlin. „ t 1891 *
Warszawa, ulica Hortensja Ni 7, micszk. 1.

Ipartamt wSiowS 

złożony z ośmiu pokojów, z wszystkiemi wy­
godami, jest do wynajęcia odl-go Paździer­
nika, ulica Swiętokrzyzka Nr 18.—Wiadomość 
pod Ni 5.__________ 1889
Syndycy tymczasowi massy upadłości 

Domu handlowego pod firmą
HERZFELD i BAENDER w Warszawie, 
zawiadamiają, że na zasadzie upoważnienia 
Sędziego Komisarza tej massy Augusta 
Hoch i uchwały wierzycieli, odbywać się bę­
dzie w dniu 22 Września (4 Października) 
1886 r., o godzinie 1-ej z południa, w Sądzie 
Handlowym w Warszawie w Wydziale upa­
dłości, publiczna sprzedaż ryczałtem 
(engros)dywanów.portjer, serwet, chodników, 
wełny, przędzy i innych'to warów do wyrobu 
tych przedmiotów, oraz'całe urządzenie fa­
bryczne z wszystkiemi przyborami i kassą 
ogniotrwałą.

Warunki‘sprzedaży, spis inwentarza i całe 
przyrządy do fabryki, oraz towary, można 
przejrzeć u niżej podpisanego Adwokata 
przysięgłego Chruszczakowskiego. lv Warsza­
wie, przy ulicy Długiej pod Ni 53.
W Warszawie, d. 12 (24) Września 1883 r. 

1903R Henryk Klejnade),
Chruszczakowski Feliks, 

Adwokat Przysięgły.

DO WYNAJĘCIA

przy familji, jasny i wygodny, dla jednej 
lub dwóch osób, mężczyzn lub kobiet. W ra­
zie żądania, może być z obiadem.—Wiado­
mość * przy ulicy Wareckiej M 9, mieszka­
nia 7. 1868r

Wystawa Obrazu
H. Zientarskiego w Sali Ratuszowej, co. 
dzień od 10 z rana do 6 wieczór. 1859

Do wszystkich Sklepów
Stowarzyszenia

MERKURY, 
nadszedł świeży MÓD LIPIEC

i sprzedaje się po kop. 25 za funt. 1733r 

Ma Helena ’ 
przełożona IV-klassowego zakładu 
naukowego, z pensjonatem zostającym pod 
kierunkiem doświadczonej osoby, Nowy- 
Świat Ni 70, wprost Świętokrzyzkiej, >a- 
wiadamia Szanownych Rodziców, iż zapis 
uczennic na rok szkolny 1886/7 odbywa się 
od 10 rano do 5-ej po południu. ~1617r

Po Rs. 60!
Serwisy porcelanowe z pięknemi de» 

seniami, na 12 osób, składające się ze 104 
sztuk.

Serwisy półporcelanowe na 12 osób, 
składające się ze 100 sztuk, po rs. 34.

Garnitury do mycia, ładnie malowane 
od rs. 4.

Talerze z pięknej porcelany, głębokie i 
płaskie, po rs. 3 za tuzin, oraz wszelką 
porcelanę tak malowaną juk i białą 

najtaniej sprzedaje
Zakład Malowania na porcelanie

Ryszarda Fijałkowskiego, 
Krakowskie-Przedmiaście 2, wprost 
____ Kopernika, w lokalu prywatnym. 1845

DWAPOKOJE 
z Alkowa, na 1-m piętrze od frontu, ume­
blowane lub bez mebli, w blizkości Giełdy 
i Ogrodu Saskiego, zdatne na kantor, kan- 
celarję i t. p., zaraz do wynajęcia. — Kró­
lewska Ni 16, wiadomość u szwajcara. 1875 

I Sprzedąjemy Owies | 
|| w dobrych gatunkach od 80 do 90 K 

kop. za pud. 1823R || 

|E. Wojewódzki & Comp.l
Marszałkowska 116 (róg Złotej).

Wyrabiam Gorsety dła osób w poważnym 
stanie, Gorsety do karmienia, Pasy, Gorsety 
hygieniczne, Gorsety włosiennicowe dla osób 
nie znoszących brykli, z przodami gumowe- 
mi, oraz Sznurówki, Leniuszki i Gorsety 
dziecinne. 1836

NOWA

Patryka Gorsetów
JOANNA,

rogu Brackiej i Alei Je­
rozolimskiej, została, prze­
niesioną na Nowy-Świat 
do domu p. Korpaczewskit- 
go pod.iw 38, zawiadamiam 
Śz. Panie, że zaopatrzyłam 
moją fabrykę w najnowsze 

Fasony’ Paryżkie.

Ceny możliwie nizkie.
SW Ważna wiadomość.

Mam honor donieść Szanownej Publiczności, 
że od wielu lat zajmuję się wyłącznie pa­
kowaniem mebli, fortepianów, luster i szkieł 
jak również i przeprowadzką w miejscu i na 
prowincję, po cenie umiarkowanej, gwaran­
tując za najmniejsze uszkodzenie i jako zna­
ny tego fachu specjalista, zjednałem sobie 
zaufanie tak u WW. panów Jenerałów, w 
domach dystyngowanych, jako też i u Ro­
syjskiego Towarzystwa Transportów, z czem 
polecając się względom M. Brinkel, ulics 
Pokorna Ni 3. 1855

Administracja dóbr Pruszków zawiadamia 
że w tychże dobrach st. kolei Warsz.-Wied 
jest do sprzedania

ZMfflB KARPIOWY, 
tak tego jak i zeszłoroczny. — Bliższa wia 
domość na miejscu, 1864

00181817
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KURJEK WARSZAWSKI.—Dnia 25 września iBbO u Nr 265A

LEKARZ 
potrzebny do osady liczącej około 4,000 
mieszkańców, na miejsce Lekarza prakty- 
-ująęego w tej miejscowości od lat dwu- 
'/.estn kilku, a usuwającego się od prakty- 
i z powodu słabości.—Wiadomość u ajte- 
,arza w Widawie. 1863

WINOGRONA
BADEŃSKIE 

KURACYJNE 
otrzymuje stale 

EaiiJl Wij i Delikatesów

w WARSZAWIE, 1867r
wproś* kościoła ŚW. Krzyża.

O liwa siwiznę, stopniowo siwe włosy odzy­
skują pierwotny kolor na zawsze. 3 rs., 
z przesyłką 4 i*S. — Składy w Warszawie 
w perfumeriach: Lipinka na Niecałej, Kali­
nowskiego 5fi 63 i Dobrzańskiego Jfj 7, oba 
ni Kra iowskiem -Przedmieściu. 1885r

Niniejszem zawiadamia się Szano­
wną Publiczność, iż kąpiele elektoral­
ne, zupełnie odnowione i zaopatrzone 
we wszelkie nowoczesne wygody, z d. 
£5 Września otwarte zostały 
dla użytku Szanownej Publicz­
ności. 1835R
Wanna k. 35.-Abonament k. 30.

Elektoralna 21, 
wprost Szpitala Ś-go Ducha.

Prezes Sądu Handlowego Warzawskiego 
niniejszem zawiadamia, iż z mocy art. 226, 
462, 545 i 546 Ustawy Organizacji Sądo­
wej zr. 1883, p. o. Komisarza Sądowego Sądu 
Handlowego Czamański, na własne żąda­
nie, uwolniony został dnia 3 (15) Września 
i. b. od zajmowanej przez niego posady. 1894

I WARSZAWA.
S Pokój, dziennie z usługą, od 60 kop. 

do 5 rs.
Śniadania po 75 kop. 684R 

Obiady po rs. 1.
Znane wino stołowe (Vin de table) 

H butelka kop. 50, pół butelki 25 kop. 

|Ł Houquerel & Camp.
Tylko przez trzy dui.

Wielki wybór rozmaitych

PSÓW,
świeżo sprowadzonych z Prus, ■
Pincze jedwabne i zwykłe, BulJ1)gi" w|®{® 
iwgate wybór, okazów. Marszałkowska 104.

Iintemwiśl i

przysposobiła Obicia Papierowe najświeższych deseni i kolorów, w gatunkach począwszy od najtańszych aż do 
wspaniałych, imitujących materje, złotem i srebrem przerabiane, a które na żądanie w kolorach podług materyj meblowych 
wykonywają się. ‘ J

. Ceny stałe i nizkie, gdyż fabryka uorganizowaną jest podług ostatnich wynalazków technicznych, przez co unie­
możliwia wszelką konkurencję.

Rolety i Ceraty w wielkim Wyborze i wszelkich gatunkach na składzie. 1079r
£ikła<l Cnlovrny: Mr 15, lArakow^kie-Przedmieście Mr 15.

FABRYKA OBIĆ PAPIEROWYCH
POD FIRMĄ

IMHfe Wjwj ja własność w a|3 częściach 
ifet Szkółki drzew owocowych i ozdobnych 

Franciszka Wilmana,
sprzedają Czereśnie, Gruszki, Jabłka, 6-ció i 7-mio letnie, po kop. 45 za sztukę, 
Śliwki 4-ro letnie p > 50 kop.—Gatunki wyborowe, korony duże.—Odmiany po­
dług cennika z 1884 foku.—Drzewa ozdobne, Akacje, Topole, Klony i t. p., od 
30 do 75 kop. za sztukę.—Upraszam o zwiedzanie moich szkółek.—Adres dla 
listów i obstalunków: Jan Wilman, Krochmalna Nr 48. 1745

poleca

Skład posiada
30 i 60 butelek

nalewki Tymol 
osobliwie zaś Suszkina.

hurtowa i detaliczna.—Cenniki nowe wysełam na żądanie

M. J. ZURABOW.
Senatorska Jfś 25 (27), w Warszaw

ma niskie, w szczególności ;
lecą własne

SZAMPAŃSKI
po rs. 1 kop. 54>,

OGŁOSZENI E
Zarząd Okręgowy Inżynierski w Warszawie (mieszczący się w Warszawskiej Cyta­

deli Aleksandrowskiej w domu 9), podaje niniejszem do wiadomości, iż w dniu 15 (27) 
Września roku bieżącego 1886, o godz. 12 w południe, odbędzie się w tymże Zarządzie je­
dnorazowa stanowcza licytacja głośna, z dozwolonem składaniem lub nadsyłaniem dekla- 
racyj op:eczętowanych, na przedsiębiorstwo oczyszczania w zabudowaniach Warszawskich 
fortyfikacyj na prawym brzegu Wisły, 8 miejsc ustępowych, 4 dołów pomyjowych, oraz 
kominów, z których 15 kuchennych i piekarnianych, a 49 zwyczajnych._ Nadmienia'się iż
w zabudowaniach powyższych mieszka około 500 osób.

Przedsiębiorca obowiązanym będzie spełniać pomienione czynności od dnia w któ­
rym zawiadomiony zostanie’ o zatwierdzeniu zawartej z nim umowy, aż do 1-go’ Stycznia 
roku 1888. J

Wywózka nieczystości wykonywać się powinna za pomocą apparatów ulepszonych 
jakie są używane w Warszawie dla oczyszczenia gmachów wojskowych.

Oczyszczanie kominów powinno się odbywać: w budynkach drewnianych zwyczajnym 
sposobem; w murowanych zaś, przez wypalanie sadzy.

Ceny zadeklarowane być mają: oddzielnie za oczyszczanie miejsc ustępowych, rocz­
nie w stosunku jednego mieszkańca i dołów pomyjowych, też rocznie od każdego 
dołu; oddzielnie zaś za oczyszczanie kominów, kuchennych, piekarnianych i zwyczajnych, 
miesięcznie od każdego komina oczyszczonego za pomocą wypalania sadzy, i również 
miesięcznie od jednego komina oczyszczonego zwyczajnym sposobem.

Mający zamiar przyjmować udział w licytacji głośnej, obowiązani są złożyć wa­
dium: na przedsiębiorstwo oczyszczania miejsc ustępowych i dołów pomyjowych rs. 200 i 
na oczyszczanie kominów rs. 75.—W tym samym stosunku wymaganem jest wadjum~i od 
składających deklinacje opieczętowane.

Wadium zawierać się powinno w gotowiznie, lub w papierach procentowych, przyj­
mujących się podług kursu ustanowionego jako kaucje w przedsiębierstwach skarbowych.

Papiery procentowe składane być muszą koniecznie razem z nałeżącemi do nich ta­
lonami i nieupłynionemi kuponami.

Deklaracje opieczętowane, jakoteż podania o przypuszczenie do licytacji głośnej 
opatrzone być mają stemplem ustanowionym i złożone przed nastąpieniem licytacji, t. j’ 
do godziny 12 w dniu powyżej oznaczonym. Po upływie bowiem terminu, żadne deklara­
cje przyjmowane nie będą.

Do deklaracji, oprócz wadj’ura żądanego, załączone być powinny dowody legityma­
cyjne przystępujących do licytacji, którzy w deklaracjach swoich wymienić obowiązani, iż 
warunki licytacyjne w zupełności im są wiadome.

Mający uczestniczyć w licytacji głośnej na wyrażone przedsiębiorstwa, osobiście lub 
przez upoważnionych, nie będą mieli prawa podawać jednocześnie deklaracyj opieczęto­
wanych.

Deklaracje takowe ułożone być powinny podług wzoru i treści, wskazanych w art. 
1909, 1910 i 1912 Tomu X, Cz. I Zbioru Praw Cywilnych, oraz w art. 39 Ks. XVIII Zbio­
ru Ustaw Wojskowych z, toku 1869.

Warunki licytacyjne są do przejrzenia w Zarządzie Okręgowym Inżynierskim 
w dniach biurowych posiedzeń od godziny 10 zrana do 3 po południu.

O rezultacie licytacji przedstawionem zostanie do Rady Wojskowo-Okręgowej.
Osoby, które najniższe ceny oświadczą, obowiązane będą czekać na zatwierdzenie 

licytacji. *

WINA KRYMSKIE

Z powodu słabości właściciela, 3° 
odstąpienia w każdej chwili

Adwokat Przysięgły
Stanisław Bełza.

pod

gwarancją czysto1 
ści szczególniej 

CZERWONE,
Kitli lipcliditll UZytlft SZKUw , 
■wody, poleca w wielkim 
rze począwszy od kop. 35 1 
żej za butelkę.

SKŁAD WIN,

Syndyk Tymczasowy 
Massy Upadłości 

AROWA FOLMANA 
zawiadamia interesowanych, iż z decyzji S?‘ 
dziego Komisarza Massy, sprzedane zostaoS 
przez publiczną licytacją: koronki w sklepi® 
upadłego przy ulicy Nalewki Ni 31, a na­
stępnie meble w mieszkaniu tegoż przy uli­
cy Bonifraterskiej J6 6.—Sprzedaż rozpoczę­
tą zostanie w dniu 15 (27) Września r. &•’ 
t. j. w Poniedziałek w sklepie przy uli®^ 
Nalewki 31 i odbywać się będzie codzie®' 
nie, z wyjątkiem świąt, o godzinie 9 ra®®' 
inwentarz towarów i mebli, przejrzeć może* 
w Kancelarji podpisanego przy ulicy Di®" 
giej M 28.

Warszawa, d.,9 (21) "Września 1886 r-

1882

Polecamy świeżo z Hollandji otrzyra®®^ 
cebule kwiatowe, do pędzenia, jako to: H*® 
cynty, Tulipany, Narcyzy, Tacety, Krok®? 
jak również cebul kwiatowych gruntowy,®” 
własnej produkcji, po cenach możliwie ®®£ 
kich. Sprzedaż pierwszych kończy się z p£ 
czątkiem Grudnia, drugich z początki®1” 
Listopada. 1861

Bracia Hoser.

Długa .V 5. 13^,

z kompletnem urządzenieio. 
przyiem mieszkanie i piec a”»’ 
wszystko to zdatne dla |.ieinikarz-■ 
cukiernika lub piekarza.—Wiadomo® • 
ulica Elektoralna .V- 10 (wprost 
mtiej), w sklepie A. Wróblewskieg

2 Kotły i I maszyna p. \
25 i 4 k. buljerowe, 10 k. Jeżąca, dobrze O' 
trzymane, do sprzedania. Złota Xi 49, miesz­
kania 5.________ _____________ 1669 ,

Zakład Mleczny
Niecała % 3,

Mleko prosto z udoju o godz. 6’/, ranOt 
2 i 8 wieczorem. — Chleb wiejski i Ma­
sło świeża nie solone, wyborne, funt kop- 
40.—Ciasta do kawy, herbaty i czekolady- 
Tamże regularne Bilardy. 1869

08672988



ŁW* WINOGRONA BADEŃSKIE, T0g
zupełnie słodkie i zdatne do kuracji, nadchodzą codziennie świeże do handlu

w gmachu Starej Poczty przy ulicy Krakowskie-Przedmieście ,Yj 27. 
UWAGA. Handel przyjmuje obstalunki na wysełki do wszystkich siacyj kole­

jowych w kraju i Cesarstwie, za uiszczoną należnością lub też za 
przekazem. 1852

W. KARPIŃSKI & W. LEPPERT

w Warszawie, Elektoralna 31.

polecają

Zakłady Przemysł.-'

636r
Lakiery i Farby

Nr Z6D» Kxm JTrn łł//F7 / V F E1 — Dnia 25 września 1886 r.

Ajentura i Skład

taia IWafamaiśTa

pudów.

uyć d0 {yz^cy sobie podjąć się te. 
i’0 któi- ^aace,arji Bady Miejskiej 
' hv- .Veil Tinhnwin vnio sim dn«t.n

s 
s

drągowy, średni, mało używany, za przy­
stępną ceną do sprzedania. — Wiadomość: 
Tiębacka Jł 9, w zakładzie mlecznym. 1871

Ktoby mia* do zbycia polską czytelnią 
z dzieł przeważnie beletrystycznych, skła­
dającą się przynajmniej z 1000 tomów, ze- 
chce zgłosić się listownie do Wilna p. adr. 
Wacława Makowskiego, ulica Wielka, dom 
Romera. 1855r

Fabryka istnieje od roku 1871.

Kartofli około......................
Buraków „ ......................
Marchwi , ......................
Brukwi „ ......................
Kapusty „ ......................
Włoszczyzny około ....

. i Cebuli około......................
"M Ryczący sobie podjąć się tej dostawy, powinien

2800 korcy.
350
175
240

5000
340
140

w terminie wyżej oznaczonym przy- 
» SM --""'-'oarji xiauy ju.cja»icj i złożyć deklarację z wymienieniem stanowczych cen, 
frze r ch zobowiązuje się dostarczać wspomniane produktu na miarę wyżej wymienioną 

^stawić watUum w kwocie rs. 1,500.
’ g0(] 7? arunki licytaćyjne eą do przejrzenia w Kancelarji Rady Miejskiej codziennie 

z>nach biurowych.
Radca Tajny Wiłujew. 

fe^/°73r Sekretarz Rady Lechowicz.

SKŁAD SUKNA
pod firmą

L. Blumenthal, 
ulica Żabia J6 3, 

poleca się Szanownej Publiczności z wielkim 
wyborem towarów, tak krajowych jak i za­
granicznych fabryk, po cenach bardzo umiar­
kowanych. 1S37

różne gatunki Psów, jak: białe fudle, an­
gielskie Mopsy, Wyżły, dońskie Dogi i St. 
Bernarda tresowane, oraz dobrze gadające 
szare i zielone Papugi, łnscperables, Kardy­
nały, amerykańskie malu’kie Ptaszki, złote 
i srebrne Rybki.— Nowo-Senatorska. Hotel

Ernest Peschel.

Dla właścicieli Sów.
Poszukuje dzierżawy domu, przyno­

szącego dochodu wyżej trzech tysięcy rubli, 
osoba mająca kilka tysięcy rubli do dyspo­
zycji. — Reflektanci raczą złożyć ofertę pod 
lit. S. S. w Kantorze Knrjera Warsz. 1S56

hżaie do wiadomości, iż w dniu 18 (30) Września r. b., o godzinie 12 w południe, przed 
^’•eta Otl^’?dzie się licytacja publiczna, przez opieczętowane deklaracje, beż głośnego 
*itn0,,rJ^u’ Da dostawę dla Zakładów Dobroczynnych m. Warszawy, jednorazowo, na zapas 

y’ warzywa t. j.:

I. TRENKLER
W Warszawie, SENATORSKA 29, 

obok kościoła Ś-go Antoniego (d. Reformatów), 
drugi dom od rogu Placu Teatralnego,

poleca:
Szyny tramwajowe i wązkotorowe przenośne.
Żelazo zlewne fasonowe T
Żelazo zlewne płaskie, okrągłe, kwadratowe, kątowe 

i półokrągłe.
Stal resorową.
Drut żelazny i stalowy, walcowany i ciągniony, 
liiacliy żelazne, z żelaza zlewnego i stalowe. 
Części kute i lane, stalowe lub z żelaza zlewnego. 
Stal na podkowy i do skibienia.
Stal ua lemiesze, odkładniee, płozy i brony.
Cegłę ogniotrwałą, zwyczajną i.fasonową. 1720R

o 3-ch oknach i Gabinet z balkonem od 
frontu, na 1-m piętrze, do odnajęcia każde­
go czasu.—Leszno Ja 4, mieszkania 5. 1877

Rs. 50 nagrody.
W dniu 23 b. tn., podczas pożnru xti Wol­

ską rogatką, gdy ratowano ruchomości mo­
je, uroniono Pugilares, zawierający pie­
niądze wraz z wekslami. — Znalazca zi chce 
łaskawie zwrócić J. D. Dyamentmaiowi, 
Wolska Jfe 19 nowy, za rogatką, a otrzyma 
powyższą nagrodę. 1895R

Z powodu przeniesienia sklepa 
zupełna 

Wyprzedaż | 
towarów żelaznych, gałanteryi- j 
nych, kuchennych, eraałjowa- l; 
nych, narzędziowych, ostrych P; 
i t. p.—Bielańska Jć 5. 1874R K-

używaiiy z hulieraini i ogrzewa- K? 
czein, 51 metrów powierzchni ogrze- m 
walnej mający, w dobrym stanie, do 
sprzedania za przystępną cenę.—Wia- Ći 
domośó w Kantorze Stanisława ój 
Kropiwnickiego i S-ki, Leszno .5 
Jfe 46._________________186OR Ja

Syndyk Ostateczny 
Massy Upadłości 

Stanisława Białochuhka
zawiadamia, że w dniu 24 Września (6 Paź­
dziernika) r. b., o godzinie iO-ej zrana, w III 
Wydziale Sądu Okręgowego, przy ulicy Mio­
dowej Jś 7, sprzedaną zostanie przez publicż- 
ną licytację, nieruchomość JF: 2389 (polic. 
> 40) w Warszawie, przy ulicy Nowolipki, 
zawierająca łokci kwadr. 6812, składaiaea 
się z frontowego parterowego drewnianego 
domu, z dwóch drewnianych parterowych 
oheyu i zabudowań gospodarczych—Licyta­
cja rozpocznie się od sttmmy 6,000 rs O bliż­
szych warunkach można się dowiedzieć w 
Knucelarji podpisanego Syndyka, Inb u Ko­
misarza Sądowego Ktrrmana, Nowolipki Jiś 36.

Jan Klemens Czajkowski,
Adwokat Przysięgły. 

1879R Długa Jfi 16.

Rada Miejska WsMi 
Dolmj urn Publicznej,

podaje niniejszem do wiadomości, iż w dniu 7 (19) Października r. b., o godzinie 11-ej 
przed południem, odbędzie się przed tąż Radą publiczna głośną in plus licytacja, na sprze­
daż 46 sztuk lip uschłych w dzikim ogrodzie na folwarku Swiętokrzyzkim w Warszawie, 
do Szpitala Dzieciątka Jezus należącym.

Licytacja rozpocznie się od summy szacunkowej rs. 108 kop. 95.
Mający zamiar przystąpić do tej licytacji, obowiązani są w terminie wyżej do licy­

tacji oznaczonym, złożyć Radzie Miejskiej na kaucję rs. 50 gotowizną.
Warunki licytacyjne, mogą być przeglądane w Kancelarji Rady Miejskiej knżdo- 

dziennie w godzinach biurowych, z wyłączeniem dni galowych i świątecznych.
Tajny Radca WiłttjOW.

1893r Sekretarz Rady Lechowicz.

Wini Maw MłSM 
podaje do wiadomości osób interesowanych, iż w dniu 25 Września (7 Października) r. b. 
o godzinie 11-ej rano, odbędzie się w Magazynie Głównym na st. P:aga Nadwiślańska 
głośna in plus licytacja na sprzedaż różnych zużytych mateijałów i przedmiotów.

Licytacja rozpocznie się od ceny kop. 40 za każdy pud wiórów żelaznych, kop. 50 
ża pud szyn żelaznych i szmelcu z żelaza lanego, kop. 70 za pud szyn stalowych, obręczy 
i szmelcu z żelaza kutego i kop. 80 za pud szmelcu że stali, ołowiu i cynku oraz papieru 
zapisanego. Ceny szacunkowe pozostałych przedmiotów są oznaczone w szczegółowym wy­
kazie, dołączonym do ogólnych warunków.

Mający chęć uczestniczenia w licytacji, obowiązanym' jest złożyć w Kasie Głównej 
dr. żel. Nadwiślańskiej vadium w kwocie: ua kupno szyn rs. 50, na kupno obręczy rs. 30Ó, 
ha kupno wiórów żelazaych i szmelcu rs. 150, na kupno papieru rs. 50 i na kupno różnych 
zużytych materiałów i przedmiotów rs. 30.

Warunki licytacyjne przejrzane być mogą codziennie, z wyjątkiem niedziel i dni 
świątecznych. w Wydziale Gospodarczym dr. żel. Nadwiślańskiej w godzinach od 10 rano 
do 2 po południu. UMŚ3r

Przedsiębiorstwo Fabryczne Budowy Maszyn, 
Narzędzi Rolniczych i Odlewów,

~ dawniej

J. Ławicki w Warszawie,
ulica Chmielna Nr 84 1 86.—Telefonu Nr 586.

C2 Rozszerzywszy znacznie doborowy wyrób Maszyn i Narzędzi Rolni- 
hiczi ■ bojowych, przy cenach fabrycznych znacznie niższych od produkcji zagra- 

UeJ> ma zaszczyt najuprzejmiej polecić wyroby swe, a mianowicie:
Huchadla i Pługi całożelazne.
Pługi Samochody Sacka najnowszej konstrukcji.
Pługi wieloskibowe, budowane z żelaza i stali.
Zgłębiacze, Radła, Ekstyrpatory, Kultywatory, Obsypywacze, 

^łorbiacze’ Drapacze, Brony, Walce, Znacsniki, Slewniki) Grabie, 
ckarnie, Maneże,Wialnie, Sieczkarnie, Siekacze, Szarpać?e it. p. 
raz Jeneralną reprezentację i wyłączny skład w Warszawie 

Lokomobil i Młockarń parowych 
angielskiej fabryki

Marshall Sons S C- Lim- w Gainsborough. 
2anK,?*n<HtiJącyni stałym odbiorcom i czyniącym zakupy większe, 

Warg sjg odpowiedni rabat.
Cenniki na żądanie franco. 1856R

SALOMON NEUFELD.

^
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ZAWIADOMIENIE
z Fabryki wyrobów 

Rękawiczniczych 
URCZYKOWSKIEGO 

W WARSZAWKĘ.
Mam honor zawiadomić Szanowną Publiczność, iż niezależnie od istniejącego od 
lat 15-tu Magazynu przy ulicy Elektoralnej M 4, oraz filji w m. Piotr­

kowie przy ulicy Petersburskiej (Kaliskiej),
OTWORZYŁEM takiż sam Magazyn przy ulicy Wierzbowej róg Hr.

Kotzebue Je 1, wprost Hotelu Angielskiego,
który to magazyn zaopatrzyłem w wielki wybór rękawiczek z własnej fabryki 
w różnych gatunkach, oraz wielki wybór galanterji praktycznej, potrzebnej do 
użytku codziennego. Ceny tak rękawiczek jakoteż wszystkich  towarów w nowo­
utworzonym Magazynie, będą tez same jak dotąd w Magazynie na Elektoralnej, 
możliwie nizkic.—Pracując przez lat kilka w tym zawodzie w pierwszorzędnych 
miastach Europejskich, nabrałem praktycznej i teoretycznej wiedzy, to też jestem 
w możności wszelkim wymaganiom Szanownej Publiczności zadość uczynić.

Zarazem cziiję się w obowiązku złożyć Szanownej Publiczności podziękowanie 
za okazywane mi dotąd względy, a dla uzyskania większego jeszcze uznania i po- 
paicia Szan. Publiczność", zadaniem raojeni będzie najwybredniejszym wymaganiom 
w zupełności odpowiedzieć.—W. JURCZYKGWSKI. 1842R

«5
'C
£ M

la

S
o
ass
5

d»j>prentl»ag» 
de robes.

a

•a ca CL
Krakowskie-Przedmieście Jf: 85, dom zw. Rezlera. 

SPECJALNY ZAKŁAD
Nauki Krojów, Szycia Sukien i Okryć damskich, 
oraz Bielizny, jakoteż Modniarstwa, to jest ubierania Ka­

peluszy, Czepeczków, Żabotów i t. p.
Wykładane są nauki sposobem francuzkim, za pomocą tylko jednego centymetry, 

bez wszelkich blagierji niemieckich, gmatwanin, linijekkrojowych, zbyt drobiazgowych obli­
czeń zupełnie niepotrzebnych, które tylko naukę krojów wikłają, przedłużają, utrudniają i 
dla wielu osób zupełnie niezrozumiałą czynią. Nauka Krojów przez A. Gałecką, wy­
kładana jest w szkołach rządowych i zakładach rękodzielniczych.

Książkę Wykład Nauki Krojów
przez A. Gałecką, w języku polskim kop. 75, w ruskim rs. 1, za pomocą której można 

się nauczyć bez nauczyciela, można dostać we wszystkich księgarniach.
Panie przyjmują się z mieszkaniem. 1896 

Nauka i wychowanie.

Potrzebna nauczycielka posiadająca język 
francuz ki lub niemiecki, do przysposobie­
nia dzieci do klasy 1. Nowy-Świat d. Ji 67, 

stróż wskaże. 15125

Student fakultetu matematycznego poszu­
kuje na dobrych warunkach kondycji lub 
korepetycji, wchodzących w zakres nauk 

gimnazjalnych. Wiadomość: Hoża 14, mie­
szkania 1. Zastać można od 2—6 wieczorem. 
Angielskiego języka, lekcyj i konwer­

sacji udziela H. Berger, Złota 31, m. 8.
Nauczycielka z wyższym patentem i me- 
jfdalem przygotowuje do gimnazjum i za­
kładów prywatnych; poszukuje także demi- 
place, zna francuzką konwersację. Wiado­
mość lub adresy składać proszę na ul. Szpi- 
talną J&4,—20 m. od 1—3. Wolska. 14819 
Młoda rodowita francuzką, posiadająca 

gruntownie swój język, poszukuje lekcyj 
i konwersacji. Smolna 25, m. 2.— Franęoise 
Dunoyer.____________________ 14692_____
8iuro nauczycielskie Eugenji Hennel, Kra- 

kowskie-Przedmieście 85, pasaż Roezlera.
Francuzka świeżo przybyła z Paryża, udzie­
la lekcyj konwersacyj na przystępnych wa­
runkach. 14723
g ekcje muzyki u siebie i na mieście u- 
Ł,dzieła nauczycielka z dyplomem Instytu­
tu Muzycznego. Bracka 9, mieszkania 2. Jó- 
zefa Pląskowska.14037

Sauczycielka z wyższym patentem i pa­
tentem konserwatorjum, poszukuje demi- 
ice i lekcyj na godziny: muzyki, francuz- 

kiego i korepetycji. Freta, wprost Święto- 
jerskiej, sklep Massona, lub Hoża X 21, mie­
szkania 1. Holewińska. 15122

r,o,lowita, z patentem, poszukuje 
TesznoX4nAk0n^ver>acyj" Rozalia Danziger. 
Leszno 40A, mieszkania 4. 15062

Potrzebna jest bona niemka do dwojga 
dzieci. Wiadomość na Woli J& 7. 14980

® dobremi świadectwami po­
trzebną jest. Ujazdowska 17, m. 3. 15077 

Aodowita francuzka daje konwersacje — 
□Włpólaa 6, miesak. 1. Burger. 15217

Bona niemka mówiąca po polsku, potrze­
bną jest do dzieci na demi-place. Długa, 
hotel Drezdeński, 2-e piętro od frontu, mie- 

szkania 22. od godziny 4 do 8 po poł. 15066 
Rauka rękodzieł dla uobiet J. Swinarskiej

Marszałkowska 123. Dyplom uznania na 
wystawie 1885 r. Zaczynają się kursa kra- 
wiecczyzny, strojów, krawatów, koronek, 
haftu, cksplikacji, robót dżetowych, malowa­
nia na porcelanie i atłasie, buchlialterji.

Student uniwersytetu ze złotym medalem 
gimnazjalnym poszukuje lekcyj w zakre­
sie gimnazjów. Posiada język niemiecki.— 

Chmielna 10. mieszk. 11, od 4—6. 14910

Wanda Rafalska, jak lat poprzednich tak
i teraz przyjmuję na stancje uczennice 

pragnące uczęszczać do zakładów nauko­
wych lub chcących pobierać edukację domo­
wą, zapewniając im pomoc naukową i tro­
skliwą opiekę moralną. Ul. Sienna 17. 14922 
8sobą pracująca przez lat kilkanaście w 

pierwszorzędnych magazynach, udziela 
lekcyj kroju najpraktyczniejszym systemem 
francuzkim. Wiadomość: Śliska 4/6, miesz­
kania 19. 15230

potrzebną jest bona francuzka ze znajo- 
| mością szycia na maszynie. Chmielna 56, 
mieszkania Jś 2. 15263

Nauczycielka udziela lekcyj, korepetycyj 
|fi muzyki za nader umiarkowaną cenę.— 
Marszałkowska Jia 143, m. 15. Bernatowicz.

Wykształcona rosjanka potrzebna do 
czworga dzieci i do zajęcia się gospo­
darstwem. Pensja 20 rubli miesięcznie. Wy­

maga się świadectwo gimnazjalne. Krucza 
Ji 3, mieszk. 5, zastać można 5—6. 15228
g%olka, która skończyła gimnazjum, może 
B mieć mieszkanie i stół całodzienny za u- 
dzielanie korepetycyj 2-m panienkom. Wia­
domość w domu J6 9 przy ulicy Królewskiej 
mieszkania Jó 6, w godzinach od 9—12 w 
południe lub od 5—6 po południu. 2194 
Mbilcza21, lekcje: fraucuzkiego, polskiego 
W i muzyki; tamże egzercycje na pianinie. 
Za.-tać można od 9-tej rano do 12-tej w po- 
łudnie. Eleonora Al. Mayer._________15219
Niemieckiego lekcyj, konwersacji, udzie­

la Mizerski, nauczyciel z Prus. — Pańska
19, mieszkania 18. ___________15245

 

Magazyn Wyrobów Jubilerskich

1840R

Pasta aromatyczna i Proszek do czyszczenia i konserwowania zę­
bów i dziąseł, preparowane przez Dentystę H. JUDT, a aprobowane 
przez tutejszą Radę Lekarską.—Sprzedaż we wszystkich składach aptecznych, 
perfumerjach i zakładach fryzjerskich w Warszawie i na prowincji.

1904R H. JUDT, Dentysta, Przejazd Jw 11.

EFEKTOWNE I NAJTAŃSZE
Obiciu papierowe, na dobrym papierze, począwszy od 

10 kop. za rolkę, w każdej żądanej ilości, poleca 
Skład Fabryczny

Senatorska Nr 29, obok kościoła ho Antoniego (po-Reformackiego). 1315r

Krakowskie-Przedmieście Nr 5 (pałac Hr. , 
polecają wielki wybór biźuterji złotej i srebrnej, po cenach 

bardzo nizkich.
Pierścionki brylantowe karata, po 20 rs. 
z szafirami, rabinami, szmaragdami (kamienie 

prawdziwe), po 10 rubli sztuka,
Wszelkie reperacje uskutecznia się szybko i tanio. 1896R

Soometry pomocnik kompletnie uzdolnio- 
ąjny do wszelkich robót i rządowych po­
dług naj'nowszych przepisów, posiadający 
własne dobre narzędzia miernicze, szuka pra­
cy w Warszawie lub na prowincji. Oferty 
uprasza się składać w administracji tegoż 
pisma pod wvrazem „Rysownik.’’ 14877

puchhalter posiadający patent, poszuku- 
yje posady buehhaltera lub pomocnika ta­
kowego. Łaskawe oferty składać proszę w 
kantorze Kurjera Warsz, pod lit, U. H. N.

Nauczycielka z patentem konserwatorjum 
udziela muzyki, za 30 kop. Wiadomość 
od 8—10. Marszałkowska 114/32, mieszka­

nia 20. Friedlein. 14587

2 młodych ludzi obeznanych z gospodar­
stwem, poszukują miejsca na praktykę.

Oferty pod lit. P. przyjmuje biuro ogłoszeń, 
Senatorska 26. 2174

Tłómaczy z polskiego na rosyjski język, 
dobrze obeznany z literaturą i termino­
logią obydwóch języków. Złota’ Jft 24, mie­

szkania J6 52. 15095

Młoda francuzka, wykształcona i umie­
jąca choć trochę mówić po polsku, po­
trzebna do konwersacji. Wiadomość w apte- 

ce J. Rutkowskiego, Długą J& 16, 15249

Potrzebna jest zręczna sklepowa do skła­
du wędlin. Wiadomość: Mazowiecka 14, 
na dole. 15111

jest do sprzedania w Królestwie Polskiem tanio

KOMPLETNE URZĄDZENIE.
Wprawni robotnicy mogą być także odstąpieni. — Bliższa wiadomość w Biurż®
Ogłoszeń pp. Rajchniana i Frendlera w Warszawie, Senatorska Jń 2«-

Potrzebna panna kompletnie uzdolniona 
w kroju i upinauiu sukien. Ulica Nowo­
grodzka Ni 16, m, 4.__________ 15167

Dsoba wysoko wykształcona poszukuje 
miejsca lektrysy. Specjalnie ruski i fran­
cuzki. Nowy-Świat J6 21, m. 30. 15099

Student uniwersytetu posiadający język 
niemiecki i francuzki, życzy wyjechać na 
wieś. Nowogrodzka Jj 29, mieszk. 20. 2183

Posady i prace.

Do pracowni Chłusowiczowej, Nowy-Świat
JŁ 64, potrzebne są zaraz panny, maszy­

nistka i kompletnie zdolna do staników.

Bona niemka potrzebna od 1-go Paździer­
nika. Zgłosić się można między 9 a 11: 
ulica Nowolipki J»i domu 31 nowy, miesz­

kania 7.  15202

potrzebną jest niemka znojąca , s‘? 
g krawiecczyźnia i do dzieci. Bielańsk" 
stróż wskaże. 1512^ 
Osoba młoda, wykształcona, posiad®! 

muzykę, język francuzki i polski. iPkje' 
kuje miejsca stałego. Krakowskie-Prz®1!. 
ście Jś 38, u pani Bóbr, 150J2-<^ 
Potrzebne są: zdatna maszynistka d®. $ 

lizny i dziurkarka. Plica Chmielu* ? . 
mieszkania 20.---------------- —__  
potrzebna jest młodsza bardzo 
rumiejąca szyć, prać i prasować- 
świadectwa są wymagane. Ulica M*.^^ 
kowska 151, mieszkania Jw 3.______
potrzebną jest panna podręczna d® jji*” 
| cia koszul męzkich. Stare-Miasto . 
szkania 8, 2-e piętro.__________
Bona polka z dobrem świadectwem ^gt0 

kuje miejsca. Bliższa wiadomość: uJ-» o$° 
dowa J& 3, u rządcy domu; tamże J®s j 
ba do szycia._____ ______
Gorzełany, polak, doświadczony i 

lifikowany, obeznany z maszynerją 1 „00^ 
tami nowszej konstrukcji, poszukuj® 
w Królestwie lub Cesarstwie. AA » 
Biuro Techniczne, Marszałkowska 
wy, mieszkania 5. 2163~_—
Wdowa rosjanka, poszukuje miej9

skim domu, dla wyręczenia pa<1^ 
domowych zajęciach, lub chodząc®*^, 
cka, także do jednej nie młodej 
Mylna Jfe 9, mieszk. 21. *
Potrzebne są na wieś: Panna<,byl'*ifk« 

gospodyni folwarczna, wiejska, 
dobremi świadectwami. Wiadomo 
JŁ 45, u rządcy._______ —--p^eterig
Panienki potrzebne do fabryki119^- 

na Sewerynowie, oraz ^czel2—*^7zne<l 
Nauczycielka śpiewu ?

uzdolnieniem, uczennica Cian Jgoża 
la lekcje u siebie i na 5.
mieszkania 2, od godziny 2 « 
Kołakowska. ________ -—'JjeH21?
Maszynistka i P?dr$c®J!Lft dostft<^ 

(kompletnie uzdolnione, o1 
raz stale zajęcie w sklepie J-

^
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r& potrzebne są do staników i okryć. 
Jo u uzdolnione, oraz podręczne i

Przyjmuje również panny ze wszys- 
4i „T’ wyueza kroju i szycia za umiarkowa- 
>6t>. t 9- Magazyn mód, Marszałkowska 144, 

_________ 14786 
lub kasjerka potrzebni od 1 Paź- 

<kieT®ruika do sklepu spożywczo-kuchar- 
%qS° przy restauracji, zaraz, z kaucją rs. 

gotówką. Wiadomość na miejscu, u wła- 
*> Nowo-Senatorsk* M 3, w restau- 

fr-L__________ 14961
B|i*0"Otworz°ny kantor kaucjonowany 
taJJ'Hcych, od dnia 25 Sierpnia przyjmuje 
{“o-j^enia. Krakowskie-Przedmieście 57.— 
h^Jko.__________ 14850  

służący, po polsku i rosyjsku pi- 
uprasza o zajęcie tu, na prowincji 

k-42.Rosji. Bednarska 9, skład węgli 15123 
ifebnym jest zaraz prowizor do samo- 
Pj7?e8° zarządu apteką w Proszowicach. 
jeJv°®°ść u adwokata Anca, ulica Święto-

16._______ _______ 15079
potrzebne do sukien, podręczne i 

ii., nauki. Krakowskie-Przedmieście )«17, 
Sgaąnia 47. Sarnecka, 15060 
r^na kompletnie uzdolniona do ubiera- 
'td kapeluszy potrzebna jest zaraz, na 

° korzystnych warunkach, do pracowni 
d tllej, oraz osoba kompletnie uzdolnio- 

I>zi]7° strojów na prowincję. Wiadomość:
1, mieszk. 2. 15064  

jcz y. kompletnie uzdolnione w krawiee- 
4ejV.zllie, potrzebne są do magazynu wie- 
ESSlgg0, Niecała 3. 15186
Ww°^y cz^owjek potrzebny do interesu to- 
<ew»Sroweg° Jak° praktykant. Papeterie, 
IK^ynów.______  15199
' w wolnyek godzinach od swych

- domowych, pragnie znaleźć jakie 
<\vi ‘dnienie. Wiadomość w cukierni: Nowy- 

4._ 15177
|P ftlagazynu mód i konfekcji M-e Ale- 
"*dndrine, przy ulicy Czystej N 8, potrze- 
jj. kilka bardzo zdolnych panien do sta- 

___ 15184 
•®tiny potrzebne do spódnic, kompletnie 
słjniatnione. Krucza N; 29, m. 22. 15182
‘dtiny uzdolnione i do nauki, potrzebne 
L/ do maguzynu sukien i okryć damskich 
|<?9ny Piwowońskiej, Podwale! 15145 
fobr2eb?% J’est zaraz szwaczka doskonale 
jp: ?najmi°na z szyciem i krojem bielizny. 
|>-^12^jilica Leszno M 26, m. 6. 15146 
U|stw<^nCZ*0'viek, obznajmiony z gospodar- 
Jpodarczf- r,olnem, poszukuje ‘praktyki go- 
Easką,.. “° porządnego domu, bezpłatnie. 
Mos,,,e oferty proszę składać w biurze 
AT—Senatorska 26, pod lit. K. G. 2192

d° 100 rs. za wyrobienie posady 
'* * * * v *ych ko*eJach, lub w interesach przemysło- 
>>iu. A człowiekowi młodemu, inteligentne- 
torska e5Ły Przyjmuje biuro ogłoszeń, Sena- 
hwni 26, pod lit A. K. —Dyskrecja za-

_______ ___________ 2191
ijiii,. a wdowa z pięciorgiem dzieci, nie 
^hnie v ładnego utrzymania, uprasza o 

bielizny szanownej publiczności, gwa- 
‘kkWp Pewna, wykończanie ikuratne. Ła- 
Wujpr oferty upraszam składać w kantorze 

pisma pod literą M. M. 2187 
B)ltlai:igazynu kapeluszy męzkich potrze- 
fr^Llest panna do szycia. Nowy-Świat Ni 57, 

młody, kawaler, mający chlu- 
zhkł e« świadectwa z dwóch główniejszych 
<ltjfcadów warszawskich, poszukuje odpowie- 

Posady. Osoby interesowane raczą ła- 
Mftle adresować: Filip Matecki, gub. Ka- 

Łęczycy..______ 15238
lituj,, posiadająca język francuzki, nie- 
^lej^ki z konwersacją i muzyką, poszukuje 
'ieą1:Ca. w mieście lub na wsi. Może przyjąć 
Su'Pihce, lub jako towarzyszka wiekowej 
°<1 jY ulbo panienek w zastępstwie matki, 
Jtife* do 5-ej. Nowy-gwiat Ni 16, mieszk. 64, 

______15235
Coii ® panny do maszyny Wellera Wil- 

. potrzebne zaraz, za dobrem wyna-
v ‘em> do pracowni koszul męzkich. 

|>-~jLll, mieszk. 28-_________ 2193_____
l\'riebne maszynistki do kołnierzy i 
Jdix.i etów, także do dziurek. Mostowa 16, 
^-ikwńaj.____________________15'264
hp^f^ntowana kaucja dostarczy żądaną 
p-^dę. Mroczek, Biała Siedlecka. 15266 

lub wspólniczki poszukuję do 
y.u. egzystującego, z kapitałem rubli 

rC"'-^2'iadonio.ść: Długa, kiosk za cerkwią. 
Pko?a “boda życzy sobie przyjąć miejsce 
itht, P°dyni u pojedynczej osoby. Oferty w
jfcgg^Kurjera pod lit. M. K. 15275 
.Iput,a kompletnie uzdolniona do strojów, 
i klSi.. Ze®na zaraz do magazynu mód do 
«wiłi^^kemjalnego w Król. Pol. za do- 

Pogrodzeniem. Wiadomość w fabry- 
t^<S!£w, Tłomackie 9/11. 15269 
WJ et ,os°ba ukończywszy kurs nauk w
reinjCpE?"Urgu. znająca język francuzki, 
^''•iieE. ’ rosyjski i muzykę, zostając bez 
<ji (ib’”. 'Posobu do życia, poszukuje miej- 
'• zjeci lub jakiego innego zajęcia.— 
*'4»tw.1 m Podwale .'i 7, mieszkania 26, u 

Titters,. 14277

właścicielki.  14758

Do sprzedania: 1 atłasowa suknia czar­
na, 2 palta jesienne, 2 fotele, 1 konsola, 
od godz. 9—4 po południu. Ulica Długa 19, 

mieszkania 11. 14942

Sarnitur mebli salonowych, krzesełka fan­
tazyjne, stoliczki, łóżka ozdobne, kredens, 
krzesła, stół, otomana, szeslong, biurko dam­

skie, inęzkie, kandelabry. Marszałkowska 
105, mieszk. 3. 14725

Meble: tanio do sprzedania, garnitur czar­
ny, rzeźbiony, jedwabiem kryty i orze­
chowy' Utrechtem kryty, otomana, szeslong

i 2 całe kryte garnitury. Mokotowska N; 59 
róg Placu św. Aleksandra, wiadomość u 
stróża. 13800

Garnitur mebli, łóżka, szafy, szeslong, 
otomana, biurko, kredens, stół, dębowe. 
iUpiUJOM !

Panny zdolne do sukien, uczennice, p 
trzebne. Hoża 13, mieszkania 22. 2189

otrzebna jest panna kompletnie uzdol­
niona do krawiecczyzny. Ulica Wspólna 
32, mieszkania 14. 15258

Ogrodnik kawaler poszukuje obowiązku 
zaraz. Łaskawe oferty proszę składać w 
kantorze Kur. Warsz. pod lit. F. S. 15244

Potrzeba zaraz panien podręcznych do 
krawiecczyzny. Wspólna X 26, mieszka- 
nia M 19._______________________ 15251

Rs. 50 temu, kto wyszuka posadę dla su- 
bjekta inteligentnego, tenże może złożyć 
niewielką kaucję. Oferty w kantorze tegoż 

pisma pod lit. M. G.15257

Osoba z prowincji poszukuje miejsca do 
gospodarstwa, znająca się dobrze; od św. 
Michała. W iadomość w kiosku pod ratuszem.

Potrzebne panny kompletnie zdatne do 
staników i szub watowych. M 3 Włodzi­
mierska, mieszkania 6. 15225

Qotrzebny jest uczeń lat 14, do składu 
| towarów bławatnych K. Mantey, Święto- 
krzyzka, róg Włodzimierskiej._____ 15231
Potrzebne są panny podręczne i do nauki 

do bielizny, zaraz płatne. Browarna N 24, 
mieszkania N 12. 15236

Osoba życzy sobie miejsca do dzieci, pol­
ka, mająca chlubne świadectwa. Wiado­
mość: ulica Bracka, dom Fuksa, w zakładzie 

felczera. 2186

Panny do upinania sukien i okryć, potrze- 
bne zaraz. Bracka Jfe 10. Łojewska. 15215

Czeladzie: blacharz i bronzownik, znajdą 
stałe zajęcie w zakładzie wyrobów me- 
talowych Morantowicza, Tłomackie M 3.

Rs. 1OO ofiaruję za otrzymaną posadę.
Dyskrecja najpewniejsza. Oferty pod lite- 

rami R. M.____________ 15242
oszukiwani są zdolni agenci na War- 
szawę i prowincję, mający dostęp do za­

możnych domów prywatnych. Wiadomość w 
zakładzie artystycznym, Krakowskie-P.rzed- 
mieście Ni 27, mieszkania 11.15226

lAnpno i sprzeda®.

Meble: dwa garnitury z orzechu kaukaz- 
kiego, rzeźba amatorska, szafa, łóżka, 
szeslong, z powodu wyjazdu jest do sprze­

dania. Wiadomość: Przejazd 9, mieszka- 
nia 26, na dole._____________ 14977
Bryczka na resorach do sprzedania za 

przystępną cenę. Ulica Nizka wprost Smo­
czej M 62. 14995

Kredens Simlerowski jesionowy, tanio do 
sprzedania. Aleja Jerozolimska ife 80, stróż 
wskaże._______________________ 14998

Wschód.” Dywany oryginalne perskie, 
angielskie i krajowe, serwety, chodniki, 
różne wyroby orientalne. Mazowiecka Kś 16, 

wprost Erywańskiej. Skład w podwórzu.

Do sprzedania mundur, palto i czapka dla 
ucznia szkoły realnej, przy ulicy Swięto- 
krzyzkiej 11, mieszkania 12._____ 1910

Ro sprzedania mebli garnitur Utrechtem 
|J bordo kryty. Podwal M 5, pałac Dyzmań- 
skich, wiadomość u stróża.______ 14997

Fortepian f. Hoffera, oraz drugi Wiedeń­
ski, są do sprzedania; strojenia i repera­
cje przyjmują się. Senatorska 10, u for- 

tepianisty Millera,______________15067

Mopsy czystej rasy do sprzedania. Smol­
na Jw 23, mieszkania 7. 15069

Fortepian fabryki J. Budynowicza, w do­
brym stanie, do sprzedania. Żurawia 30, 
mieszkania 5.________________ 15015_____

Fortepian w dobrym stanie do sprzeda- 
nia. Sowia J& 3, mieszkania 62 15041

flprzedaje szafy, łóżka orzechowe i szafki 
gjdo bielizny. Stolarz. Chmielna Jiś 16 nowy.

Sprzedaż drzewek owocowych w koro­
nach, 5-letnich, w odmianach wyborowych, 
najnowszych, po kop. od 30 do 45 w zakła­

dzie ogrodniczym Sylwestra Piechowskiego 
we wsi Ochota M 17, za rogatką Jerozo- 
limską.___________________ 15033_____
»ajęcy do sprzedania około 10,000 pu­

dów kapusty w główkach, zechce się 
osić do klubu oficerów lejb gwardji Wo­

łyńskiego pułku. Przejazd, koszary Mostow- 
skie. Od 11 do 1—ej codziennie. 15011

Sprzedaje się karetka, faeton jednakowe, 
w najlepszym stanie, konia rosłego z cho- 
montern angielskiem. Widzieć można: ulica 

Wielka M 45._______________15045_____
Fortepian Hoffera prawie nowy, do sprze­

dania i niektóre inne sprzęty. Ul. Nowo- 
grodzka Jś 9, lewa oficyna, 1-e piętro. 14779 
Dywany strzyżone, perskie, wojłokowe; 

serwety, chodniki w wielkim wyborze, po­
leca skład fabryczny Kiltynowicza, Mazo­
wiecka 16, wprost Erywańskiej. Najtaniej, 
bo nie w sklepie.  1725
Garnitur mebli czarny, orzechowy, za 65 

rubli, kozeta, szeslong, tanio do sprzeda­
nia. Świętokrzyzka 17. 14857  
Ładna rasowa ponterka pół-roczna do 

sprzedania. Ulica Krucza 14 5, wiadomość 
u stróża. 2141

Kompletne urządzenie sklepowe, odpowie­
dnie dla składu galanteryjnego, norym­
berskiego, lub do składu bielizny, bardzo 

tanio do sprzedania. Krakowskie-Przed- 
mieście 2, mieszkania 1.____________ 14780
fłztery łóżka żelazne z materacami, stoli- 
feki przed łóżka, dwie szafy, wanna bla­
szana i inne meble do sprzedania za cenę 
bardzo nizką. Krucza 25, u stróża. 14920

Fortepian za rs. 65. Rymarska 8, od 5—6, 
stróż wskaże.________________ 14943

nuch, pierze świeże, materace włosiane i 
f^portjery do jadalnego pokoju do sprzeda­
nia. Mazowiecka 4, mieszkania 12, od 9 do 
11-ej rano.__________________ 14916_____
Proch, fuzje, rewolwery Flobera, wszelkie 

przybory myśliwskie sprzedaje tanio. Jak 
również przyjmuję w zamian kapiszonówki 
Lefossena, Lankastra. Królewska 31, pier- 
wsze piętro._________________ 14804_____
n piramidki i 1 garnitur bil ze słonio- 
Awej kości do sprzedania. Marszałkowska 
Jfc 117, w cukierni. 14698

Kasy ogniotrwałe, najtaniej kupić można 
u Sikorskiego, Marszałkowska 125. 12239

Pianino najnowszej konstrukcji, 6 miesię­
cy używane, jest do sprzedania, za rs. 330, 
(kosztowało rs. 425). Solna 9, prawa oficy- 

na, na dole, mieszk. Jfc 7._______2154_____
®zafy sklepowe eleganckie, kontuary i szyl- 
ydy, do sprzedania. Nowolipie 6 nowy.
Tamże jest pokój przy familji umeblowany 
dla osoby wiekowej pojedyńczej. 14923

Dla pp. piekarzy. Jest do sprzedania tanio 
kilkanaście sążni drzewa rzniętego ze sta­
rych belek. Wiadomość u rządcy bazaru, 

róg Browarnej i Oboźnej,___________ 14929
Wóz do węgla ze skrzynią na 10 korcy 

wraz z koniem i uprzężą tanio do sprze­
dania u rządcy bazaru, róg ul. Browarnej i 
Oboźnej. ‘ 14930

Z powodu zmiany interesów do sprzeda­
nia: szafa, 6 krzeseł i biurko, wszystko 
dębowe, z pierwszorzędnego magazynu. UL 

Hoża 54 domu, mieszkania 6. 14949

Do sprzedania kosjum wełniany z kape- 
luszem, nieużywany. Ogrodowa 23, mie­
szkania 1. 2145

Papuga mówiąca po francusku wiele fra­
zesów, łagodna, piękna, zielona z czerwo­
nym, do sprzedania. Wiadomość: Bielańska, 

hotel Paryzki, mieszkania M 71, od godziny 
2-ej do 6-tej.________________ 14931_____
Łóżka dwa, szafy i stoliki nocne dębowe 

rzeźbione, do sprzedania, oraz zegar re­
gulator. Obejrzeć można od 8—10 i od 2—5. 
Marszałkowska 56, mieszkania 10. 2155

Mops młody kupiony na wystawie, do 
sprzedania. Hoża 28, mieszk, 23. 14688

fortepiany używane są do sprzedania.— 
g Śliska 7 nowy, mieszkania 3.______ 14958
Fortepian Bekkera prawie nowy, za rs.

550 (wartość 700), jest do sprzedania z 
powodu wyjazdu. Niecała 12, m. 4. 14880
ft etry szczenięta czystej rasy irlandzkiej, 
fodo sprzedania. Ulica Solec 89. 14881
Monsv szczenięta, do sprzedania bardzo 

tanio. Aleksandrja Jfe 6, m. 12. 14883

Z powodu wyjazdu, do sprzedania forte­
pian nowy Bluthnera, najświeższej kon­
strukcji. Cena bardzo przystępna. Wiado- 

mość: Sienna 15, od 9 do 11-ej rano. 14915 
Fbiekny papier listowy i inne materiały 
| piśmienne, książki dziecinne, zabawki pe- 
dagogriczne, gry towarzyskie, gry ogrodowe, 
balony w kształcie zwierząt, oleodruki, ła­
migłówki i t. p., w nowo otworzonym skle­
pie A. J. Wiśniakowskiego. Trębacka, róg 
Nowo-Senatorskiej Jfe2. Handlującym rabat. 
fortepiany nowe, używane, sprzedaż, za- 
I miana, reperacje, strojenia przyjmuje fa- 
bryka Karwowski i Syn. Leszno 21. 14327 
Do sprzedania lustro tremo, kanapa, 6 

krzeseł wyplatanych. Nowogrodzka 5, 
mieszkania 12, od 11 do 2. 14557

ortepian do sprzedania, krótki^ 7-o'ktaZ 
wowy. Elektoralna 23/19, mieszk. 16. 

(a bezcen do sprzedania! Zegar, biurko 
.grające, kandelabry, obrazy, akwarele. 
eszno 39, mieszk. 13.________ 14869

Fortepian wiedeński czarny, krótki, do 
sprzedania. Wiadomość: Waliców M 22, u

Meble: garnitur salonowy, krzesełka fan­
tazyjne, kolumny, stoliczki, szafy roz­
bierane, łóżka ozdobne, kredens, stół, krze­

sła, otomana, szeslong, biuro, bibljoteka, 
garnitur gabinetowy, szafka z lustrem, kan­
delabry, dywany, firanki, żardynierki, do 
sprzedania. Marszałkowska M 49 (nowy 119), 
na dole, w drugiej bramie, mieszk, 1, 14658

Meble salonowe czarne i orzechowe, ume­
blowanie jadalnego, łóżka, szafy, biurko, 
lustra, umywalka, toaleta, kolumny, otoma­

na, szafki, krzesełka fantazyjne, sseslong, 
konsol ki do kart, tremo, dywany, firanki.—• 
Marszałkowska 111, pomiędzy Złotą i 
Chmielną, w bramie, pierwsze piętro, mieszka­
nia 16. 14794

Meble dębowe z jadalnego pokoju, orze­
chowe z sypialnego, mało używane, do 
sprzedania. Chmielna M 33, m. 11. 14905

Robie, nowy płaszczyk sukienny i kilka 
sukien, tanio do spraedania. Chmielna 37, 
mieszkania 13. 2170

Kasy ogniotrwałe najkorzystniej kupić mo- 
żna u R. Bohtego, Nowy-Świat 34. 15200

Fortepian jest do sprzedania za rs. 35.— 
Bracka J6 17.______________ 2179

Mtoby miał do sprzedani* nowe lub uży- 
Rwane maszyny do waty, raczy złożyć o- 
fertę w kantorze Kurjera Warszawskiego 
pod adresem „Zenko,”,____________ 15159
Meble salonowe, garnitury czarne i orze- 
lUchowe, umeblowanie jadalnego pokoju 
dębowe, oraz lastra i inne meble z 6-u po­
kojów, do sprzedania b. tanio, na Chmiel­
nej Ne 32 nowy, m. 9, 4-ty dom od rogu ul. 
Marszałkowskiej, idąc do Brackiej. 15197

W pracowni Heleny do sprzedania dwa 
palta syborynowe. Krucza 36. 2188

Specjalnie skórkowanie, filcowanie, wszel­
akie reperacje fortepianów, pianin, oraz 
strojenie po cenach możliwie niskich, przyj- 
muje Biernacki, Leszno 24. 15260

Telefoniczne połączenie do końca roku, 
oraz kasę żelazną używaną, ktoby miał 
do odstąpienia, zostawi adres w kantorze 

pod „Telefon.” 15262

Do sprzedania dwie bardzo dobre wio- 
lonezelłe. Wiadomość przy ulicy Ogrodo- 
wąj M S, mieszkania 7, zrana do godziny 

10-ej i od 12 do 3-ej po południu. 15256

Za nizką eenę jest do sprzedania garni­
tur mebli i szafa spiżamiana. Ulica To- 
piel N: 16, mieszkam* 8. 15243

Do sprzedania za przystępna cenę gar­
nitur mebli oraz kredens, mało używane. 
Królewska )& 1, mieszkania 20, od 8-ej ra­

no do 4-ej po południu. 15253
Ibumy marek i kopert pocztowych. Pię- 

|fe|kna Jfe 19, mieszkania 8. od 4—6. 15254 
Do zbycia za rs. 20 stół mahoniowy du­

ży, z pięknym słojem, szabowany, zupeł­
nie nowy, włodzimierska Ni 10/12, u szwaj- 
cara._______________________ 15255
Pianino nowe, zagranicznej pierwszorzę­

dnej fabryki, jest do sprzedania lub wy­
najęcia. Sienna J& 26, m. 12, u nauczyciela 
muzyki. __________________ 15259
Sofa paryzka nowa skórą kryta, za bar­

dzo nizką cenę do sprzedania. Bednarska 
N> 7, stróż wskaże.___________ 15212_____
Siano powiślańskie z koniczyną, bardzo 

piękne, do sprzedania 1,200 cent., w do­
brach Wilga nad Wisłą, przez stację drogi 
Nadwiślańskiej Pilawa.___________ 15213
||apusty olbrzymiej do stu kóp i znaczna 
Rilość wszelkiej ogrodowizny, do sprzeda­
nia w majątku Wil^a nad Wisłą, przez, st. 
drogi Nadwiślańskiej Pilawa.______ 152142 oleandry duże, kwitnące, do sprzeda- 

nia. Twarda 57, mieszkania 4.___ 15218
Palto jesienne męzkie, paltocik dla panien- 

ki, lampa wisząca. Złota 22, m. 2. 15224

Do sprzedania: 1 łóżko mahoniowe. 1 
łóżko żelazne, szafka, umywalka i nie­
które inne sprzęty. Mokotowska 54, miesz- 

kania 5._____________________15233_____
łJamasze wełniane dla dorosłych i dzieci, 
^,w ekładzie zabawek Heleny Roszkowskiej, 
Niecała N> 12.________________ 2151

Do sprzedania garnitur mebli mahonio­
wych, w dobrym stanie, za rs. 55, oraz 
maszyna krawiecka męzka bardzo tanio. O- 

bejrzeć można w każdym czasie: ul. Długa 
Nś 25, Eldorado, mieszkania Ni 30, stróż 
wskaże._______________________15239

Enleresa handl. i majątk.
Ogrody. Za Wolskim cmentarzem N> 201, 
ysą do sprzedania trzy ogrody, w ładnem 
położeniu, w blizkości szosy, w pierwszym 
ogrodzie drzew owocowych doborowyc h,’ w 
różnych gatunkach sztuk około 400, pi zy- 
tem aleja obsadzona drzewem morwowem 
sztuk także około 400, oraz pszczoły- (ule 
w- nowym stylu) sztuk około 15- z przyczyn 
ważnych do sprzedania razem, częściowo. 
Bliższa wiadomość u p. Prószyńskiego, róg 
ul. Grzybowskiej i Żelaznej N- 61. 2167
Qklep spożywczy do Ogrodowa

U»oó
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Magle do sprzedania przy rogu ul. Hożej 
i Kruczej At 29.15223

pożądana współ-lokatorka przy osobie po-
Fjedyńczej. Długa Ań 18/14, m. 12. 15068

ie 2, m, 7. 15274 nagrodą.-------------—1880 iC
,fl,oBo.ieiio Hensypoj# Bapaaaa 13 (2&) Cen PW drukami

21 3 pokoje, kuchnia, do wynai^Cixo68
1 Października. Nowy-Świat At 1—_Ą—■—

Fosesja korzystna, w targu, na pół mu­
rowana, do kupna rs. 5,000; na Szmnlowi- 

źnie Ai 10. tzosa prawa.14313

Do sprzedania młyn wodny z gruntem 
l1/, włóki, pod korzystne ii warunkami, 

bez pośrednictwa osób trzecich. Wiadomość 
w Brzezinach, ostatnia stacja Bogów, u p. 
Szyndel. 15250

Bokój dnży umeblowany, 1-sze piętro,
Fwspólny przedpokój. Solna 18._____ 14902

Obiady prywatne, smaczne i zdro^®^#?
Marszałkowska Ań 108, m. 34. __-<57rŹ0'

ń. do SJ„nia,

Magle sa do sprzedania. — Ulica Sienna 
Ań 13, hypotoczny 1491. 15080

•Plac leatraluy nr. d73c (nowy 9)
R«eskfor Wacław Feyiranowaki. — Wydawca Gustaw Gahathnan.

Leszno 18. Zaraz do wynajęcia 2 pokoje, 
przedpokój, kuchnia, pojedyńcze pokoje od 

rs. 16 do 7 miesięcznie. 14825Mleczarnia do sprzedania. Ulica Marszał­
kowska 114, tóg Złotej. 15097

2 pokoje z przedpokojem do wynajęcia. 
Bracka 18, na wprost Widok. 14852

Dzierżawa folwarku 15 włók, na lat 17, 
blizko kolei, do odstąpienia zaraz. Wia­

domość: Ogrodowa .Ań 9, mieszkania Ań 7, 
między godziną 1—3.15089

Do wynajęcia zaraz lokal, składający się 
z salonu z balkonem, 4-ch dużych‘poko­

jów, przedpokoju, elegancko umeblowanych 
i kuchni z całko witem gospodarstwem, szkłem 
i porcelaną. Wiadomość: Sienna Ań 8. mie­
szkania 5.  - 14798

W orzystne. Z powodu musowego zbycia
Hzaraz, sklep spożywczo - dystrybucyjny.— 
Ulica Piękna Ań 42.15107

Sklep do wynajęcia. Miodowa 15, (da­
wny 11). Wiadomość w biurze właściciela 

domu. 2124

Poszukuje się pokoju zatrzymaniem przy 
rodzinie francuzkiej lub niemieckiej." O- 

ierty w administracji pod lit. B. IŁ 14984

Sklep dystrybucyjno-wiktualowy jest do 
•przedania zaraz. Ulica Sienna, róg So- 

suowej Ań 36. Komorne tanie. 14934

Sklep do wynajęcia od 1-go Października 
r. b. wraz z mieszkaniem i dużemi piwni­

cami, nadający się najlepiej dla rzeźnika 
sklepowego. 5Viadomość: róg Sosnowej i Zło­
tej Ań 44, mieszkania 13, od godziny 2 do 5 
po południu.14590

3 pokoje, salon, przedpokój i kuchnia, 
lokal cały świeżo wyrestaurowany, z wo­

dociągiem i zlewem, jest do wynajęcia od 
1-go* Października. Królewska 3, wiadomość 
u stróża.  14708

Majątek włók 14, do sprzedania korzy­
stnie, bez serwitutów, z krestencją, in­

wentarzem i obsiewami. Wiadomość: poste- 
restante Łochów, dr. Petersburska, pod lite- 
rami AV. B. 15229 Ogród między ogrodami, z mieszkaniem, 

jest do wynajęcia od 1-go Października. 
Prosta Jft 38. 14946

Od i-go Października do wynajęcia: trzy 
pokoje, przedpokój, kuchnia, nal-mi2-m; 

pokój, przedpokój, kuchnia, na dole i 1-m 
piętrze. Stajnia, wozownia. Ogród. Nowoli­
pie Ań 34, u właścicielki. 2131

Do wynajęcia od 8 Października j 
pokój z przedpokoikiem, z osobnem 

ściem, dla emeryta luh urzędnika, za • 
miesięcznie. Wiadomość: Żelazna-BM*ma • • " 
u stróża. 152i1____ -

Mieszkania: 5 i 6 pokojów od ulicy Mar­
szałkowskiej 1-e i 2-e piętro z wygoda­

mi do wynajęcia, zaraz, od rs. 600 do 730; 
tamże stajnia i wozownia. Wiadomość: ul. 
Wilcza 33. 15027

Salon trzy-okienny, pokoje umeblowane, z 
usługą. Chmielna 12, mieszk, 5. 15272

W każdym 
falowaniem

Sklep i mieszkaniem od ulicy Marszałkow­
skiej od 1 Października rs. 270 rocznie. 

Wilcza At 33. 15028

Owa pokoje z kuchnią i pokój kawaler­
ski do wynajęcia. Miodowa 15 (dawny 11). 
iadomość w biurze właściciela domu. 2122

Dwa pokoje umeblowane, z obsługą. Kra- 
kowskie-Przedmieście At 7, na parterze.

Magle angielskie są do sprzedania. Ulica 
Krakowskie-I-rzedmieście Ań 7. 14911

Propinacja do sprzedania lub do wy­
dzierżawienia w każdym czasie, za rogat­

ką Petersburską 5 wiorst, we wsi Białołęka.

Po 2 pokoje, z przedpokojem na parterze,
1-m piętrze i 2-m piętrze od 1 Paździer­

nika r. b. Smolna At 23. 15055

Pokoik potrzebny dla mężczyzny, za rs. 4 
miesięcznie. Adres złożyć w kantorze Kur- 

jera Warsz. dla H. G, 14933

A pokoje umeblowane, z usługą, obiada- 
£mi, zaraz są do wynajęcia. Wspólna 6, 
mieszkania 3. 14569

Francuzka może mieć pokój oddzielny, 
umeblowany za lekcje. Wiadomość u wła­

ścicielki. Leszno Ań 34. 15050

Pokoj dla jednego lub dwóch młodych lu­
dzi, z całodziennem utrzymaniem. Kra- 

kowskie-Przedmieście 2, m. 7.

Biuro J. Mławskiego, Leszno Ań 40 n(|raz 
realizuje, nabywa wyroki, weksle. r, 

wszelkie należności pieniężne. Biuro ®.j($ 
te od 8—11 rano i od 3—7 po pot- _2—
Francuzka w średnim wieku P®8Zęje.-" 

miejsca do towarzystwa w Warsz*'
Ul. Żurawia At 22, m. 22. Tamże j®8t ; zeń' 
przy rodzinie francuzkiej dla osoby Picl 
skiej._______________ 14941__—
Feliks Morzycki i S-ka. Tłoinackie • j9 

Kantor przewozowy, załatwia, e^Vor?- 
i przewozi na wszystkie koleje i "°^jal' 
Przeprowadzki i przewóz mebli na J’.1’|,rvk» 
nych wozach. Asekuracia towarów. 3-0' 
skrzyń i opakowań, posiada na składy1® Al­
towe skrzynie wszelkich rozmiarów. 
nie opakowywa meble i lustra. To 
At 135. __________
Pani Erard, uczennica Worth’s,— 

At 2, magazyn mód—wyjeżdża 26 
śnia do Paryża. 152U—

RS. 6,000 potrzebną jest suma w goto- 
wiźnie lub listach, do złożenia w Banku 

Państwa tytułem kaucji. Procent do umo­
wy, gwarancja najpewniejsza, dla emeryta 
lub osoby pojedynczej może być zapewnione 
przyzwoite utrzymanie. Oferty uprasza się 
składać w administracji Knrjera M arsztw- 
skiego pod lit. W. S. K. 6,000.______15020

Do wynajęcia od 1-go Października r. b. 
pokój przy familji, z oddzielnym wcho­

dem, może być z usługą i całodziennem 
utrzymaniem. Wiadomość: Wspólna Ań 34, 
mieszkania 7, od godz. 5 do 7 wieczorem.
Jest do odstąpienia w każdym czasie lo­

kal, jeden z najpiękniejszych w Warsza­
wie, przy Alei Ujazdowskiej At 37, składa­
jący się z dużego salonu, 7 pokojów, przed­
pokoju, spiżarni i pasażu. Wiadomość u stró­
żana miejscu, lub na Orlej At 7, m. 8- 15185 
“5 a małą obsługę mieszkanie z opałem po­
jedynczej osobie. Wiadomość na Krakow- 
skiem-Przedmieściu, wprost Boezlera w 
kiosku. 15148

Meble tanio, tóżne, powozik, koń, “ |)Okoj0i 
dania; oraz do wynajęcia zaraz 1 

przedpokój i kuchnia, miesięczni0 # gim* 
tnkiż lokal za rs. 16. Wilcza At 59, 
nazjum, stróż wskaże. __—-^ćii”fa' 
Dczniowsltio tornistry i paski P° j.a, róg 

bryka kufrów Breymeyera. Król0"^3386  
Krakowskiego-Przedmieścia.
Bukowska akuszerka, dla Pal1.81\vygodn0’ 

jących się słabości, ma pokoj® e„iedz'£' 
wejścia oddzielne. Opieka, umiesz®* . ,.n L“ 
cka, odpowiednie wygody. Opłata n ,^229^. 
Bednarska At 21.

Qklep z pokojem i piecem na kawiarnię 
Ulub inny proceder, od Października. Uli­
ca Szpitalna 4. 2171
Tanie lokale, świeżo odnowione, w pięknem 

położeniu nad Wisłą, do najęcia. Ul. Li- 
powa At 5, wiadomość u gospodarza. 2175

Ra. 1,500 do 3,000 są do wypożyczenia, 
na 1-szy numer hypoteki domu. Grzybow­

ska 56 nowy, mieszkania 9, od godziny 3-ej 
do 6-ej.______________________ 2195
Do sprzedania majątek włok 26, w ca­

łości lub częściowo, z lasem włók 8 i łą­
kami, bez służebności, z murowanemi zabu­
dowaniami, dużym ogrodem, oddalony od 
Warszawy 5 godzin jazdy, od kolei mil 2. 
Dwa folwarki z pięknemi rezydencjami po 
włók 10, oraz dom 3-piętrowy o 9 oknach i 
oficyną za rs. 27,000. Wiadomość: Warecka 
■V 3. mieszkania 2, od 2 do 5. 15222

A merykanka,” pracownia pończ00 ' Jn. 5, 
.Uniesiona z Hożej na Kruczą At 1 p5195
przyjmuje nadrobki od 27 kop.
Kobieta samotna, emerytka, moź® cj na 

mieszkanie przy rodzinie bezdz*0' ,atec- 
dogodnych warunkach. Wiadomość: 
ka Ań 12, mieszkania 2. 22*2-—"W——' pjjic»

Oklepik do sprzedania. Ulica Ciepła At 5 
Ui 7, wprost fabryki.____________ 15183
Korzystny interes. Do interesu znaczne 

przynoszącego korzyści, potrzebny jest 
wspólnik z kapitałem najmniej 5,000 rubli. 
Bliższe szczegóły udzieli adwokat Walenty 
Przyjcmski, ulica Karmelicka 4, do godziny 
10 rano i od 4—7. 15165

Wspólny pokój przy kobiecie inteligen­
tnej, dla emerytki, nauczycielki lub t. p. 

osoby. Szczygla At 7—9, mieszkania 10, 1-e 
piętro.______________________ 14862_____
Lokal umeblowany, 1-e piętro od frontu, 

składający się z 5 pokojów i kuchni, do 
wynajęcia każdego czasu z powodu wyja­
zdu. Nowogrodzka At 27 nowy. Wiadomość 
w cukierni p. Semadeniego, róg Mazowiec- 
kiej i Berga.14836

Z powodu wyjazdu, magle są do sprze- 
dania. Tamka Ań 17.______15025_____

Mieruchomosć z dopłatą do zamiany. 
|yNowy-Świat 17, drugie piętro, od frontu.
Sklep wiktuałów jest do odstąpienia. Uli- 

aa Marszałkowska At 104. 14900
SkŁep spożywczo-dystrybucyjny do sprze­

dania w każdym czasie z powodu posady.
Leszno At 10. 14981_____
Restauracja sprzedaje się z powodu wy­

jazdu. na pryncypalnej ulicy. Cena przy­
stępna. Dowiedzieć się można; ulica Erywań- 
ska Am 16, mieszkania 33.________ 14994
Ro sprzedania sklep dystrybucyjno - no- 
IJrymberski 1 materjaly piśmienne. — Ulica 
Wspólna At 2. 14940

Dwa składy węgli kamiennych są do 
sprzedania. Wiadomość: Mirowska Ań 1,

m. 12, od godz. 1—3 po południu. 14848
Pystrybucja do sprzedania przy ulicy 

Świętojańskiej At 6.15040

Do wynajęcia pokój, bardzo ładny, wi­
dny, suchy, w ogrodzie świeże powietrze, 

przy familji bezdzietnej, z usługą lub bez. 
Bliższa wiadomość: sklep z pieczywem, Le- 
szno At 32.___________________ 2168
Zaraz do wynajęcia umeblowany ładny po- 

kój; może być z całodziennem życiem.—
Wielka 54, mieszkania 13. 15058
Dd 1-go Października dla kobiety przy po­

rządnej familji, potrzebne są w środku 
miasta dwa nie duże pokoje z wspólną ku­
chnią. Oferty proszę składać w administracji 
Knrjera pod lit. Z. N.____________ 15061
Do wynajęcia sklepik. Ulica Ogrodowa 

At 39. 15694

Zaraz do wynajęciu 6 i 5 pokojów z bal­
konami, przedpokojem, kuchnią, spiżarką, 

wygódką, na 1-m piętrze od frontu. Sklep z 
mieszkaniem. Wiadomość u rządcy tegoż do- 
mn At 5 ulica Hoża.___________14446_____
Do wynajęcia pięć lub trzy pokoje, ze 

wszelkiemi wygodami. Zielna 41 nowy.

Mamka potrzebną jest ze m At 3®' 
karmem. Krakowskie-Przedm>08 ^-9 x 

mieszkania 19. ----
Mamka młoda, blondyna, ze 

karmem, życzy przyjąć ob°w,a ( ’ 
domość: Śliska A?i 32, n Kruszen^2-_j:—rę^pÓr- 
Poszukuje się kobiety z m*°d/narodz°“,‘ 

inem, która by wzięło ,,OvnrsZaik0'v 
dziecko, do wykannienia. Uli0a " 15O3£^
ska, domu At 145, mieszk. l*k 77’dŹi0'*’ 
Jest do umieszczenia no *ł?’"ecim 

czynka ładna, sierotka, ".a na, "A 
Ktoby sobie życzył wziąćć * fatv3ownć n 
chowanie, raczy się łaskawie p • ^248^^ 
ulicę Białą At 6, mieszk. —j^J^pcr
Magrody rs. 3. WeRnnędzy godziną “ ^t n« ^>5 
przeiezdzie z ulicy Nowy o „0 płotu® 
krzyzką zginęła walizka. rzecZami: P; 
zawierająca pomiędzy m haS*_
piery familijne i Pas^l’?rL ‘ powyższą ” . wy znalazca raczy odu.eść za ^>wy R nl 
grodą, nu ulicę Zielną At 27,
2-m piętrze^______ _______ rUTTTe p- ul^S0'
btogrody rs. 10. W I'J^^ckie, l”b PrJ^ 
Hnotorską, Bielańską. Tłom® zgUbiony 
"szukiwanin tam ’“'^“i’cbiesko crnaU® 
stał miniaturowy zeB?vr®“'szkicm. Łąska"] 
wauy, ze stalowym »“c''srACi(< do mieszka 
znalazca raczy takowy z za powyzsz1 
nia Eranckiego, Czysta A 15158

Do sprzedania sklep elegancko urządzo­
ny, bez towaru, tanio. Wiadomość: kiosk, 

przy Koperniku.________________ 2190
Fclczerski zakład jest do odstąpienia w 

Tomaszowie Bawskim. Wiadomość łisto- 
wnic u Winiarskiego. 15221

Przy uczciwej familji jest 1 onne9,?an'ie® 
dla panien, z całodziennem utrzym 

lub bez. Krucza At 26, mieszkania 1 > 
dole od frontu. 15276 
FJokój duży, ładny, usługa, opał, 
|| Wspólna 12, mieszkania 26, 
Poszukuje się dla panienki uczę8ZCf'a|a. 
I cej do magazynu, mieszkania Pr?^ ga- 
rnilji. Adresy przyjmuje administra0! ,5227 
riera Warsz. pod lit. W. B.______
Pokój umeblowany, na 2-m piętrz0'. • 

do wynajęcia przy ul. Świętokrzyski J 
mieszkania 5._____ _____ 15240_—
Pokoje kawalerskie na parterze i l"B1|?aZ- 

trze, z usługą i opałem, od l-g° 
dziernika. Mogą być i meble. Marsz** 
ska 114, od Złotej 9. 2181^-***

Uoniesienia
Suknie [damskie i ubrania dzie®ińn®v£ją 

dług najświeższych fasonów wykon.r 
się po przystępnych cenach. Tamka • 
mieszkania At 7. 2127__^" 
Paulinka,” prześliczna powieść ^a^po- 

jest na ukończeniu w „Bibljote00 r 
mansów i Powieści.” (Złota 21). 
“‘ŁSŁ__________ _______

Od 1-go Października do wynajęcia dwa 
pokoje lub pokój z kuchnią, na 1-m pię­

trze od frontu. Wiadomość: Waliców At 22. 
Do wynajęcia od zaraz elegancko ume- 

błowany apartament w Alei Jerozolim­
skiej. Wiadomość w sklepie porcelany. No- 
wy-Świat At 41. 14968

W każdym czasie do wynajęcia z ume­
blowaniem i usługą salon, pokój i wspólny 

przedpokój. Żurawia At 13, m. 2. 15246
Pekoik z alkową, z osobnem wejściem, dla 

kawalera, od 1-go Października, za rs. 8 
miesięcznie. Erywańska At 16, m. 18. 15267

Fropinacja do wydzierżawienia od No- 
wego-Boku w Zaciszu za Ząbkowską ro­

gatką. Wiadomość u właściciela majątku na 
mie'scu.______________________ 212ł>
dystrybucja, wiktuały, materjalynorym- 
!& Perskie i piśmienne, kantor pism, będące 
w jednych rękach lat 20, z powodu zmiany 
losu do sprzedania. Świętokrzyzka At 3. 14773 
Dystrybucja tanio do odstąpienia. UL

Nowy-Świat At 1.___________15021_____
|vo wynajęcia piekarnia z wszystkiemi 
^rekwizytami, z gospodami w ruchu będą­
ca, za przystępną cenę, z powodu słabości. 
Szmubwizna, domu Ań 23. 15029

Do bardzo korzystnego interesu potrze­
bny wspólnik lub wspólniczka z kapita­

łem rs. 2,590, mogą być nie specjaliści, gwa­
rancja kapitału pewna. Wiadomość: Chmiel- 
na At 47, m, 4, od godz. 2—5. 15156

fi. O l£ a I e.
Marszałkowska 67, obok gimnazjum, do 

wynajęcia dwa pokoje, przedpokój, ku­
chnia z wodociągiem, zlewem, schowankiem, 
na 3-m piętrze w oficynie, wraz z piwnicą 
i górą wspólną, za rs. 180 rocznie, oraz 1 
pokój kawalerski frontowy za 6 rubli, wej­
ście główne, 3-cie piętro, stróż wskaże. 17Ó9

łi 3 pokoje, przedpokoje, kuchnie i zle­
wy, 1-e i 2-e piętro, front, rs. 300 i 260 

rocznie, do wynajęcia od 8 Października. 
Tamka 16.____________ ______ 14654_____
Ozkolna 5, mieszkania 14, do wynajęcia w 
Ukażdym czasie: 3 pokoje elegancko ume­
blowane, salon o 3 oknach, gabinet i sypial- 
nia, razem lub też pojedynczo. 2105

Potrzebna wspólniczka do handlu. Wia- 
domość: Mostowa At 18, mieszk. 26. 13814

Kagle do sprzedania. Ulica Grzybowska 
At 29.__________ _______ 14186

Pralnia jest <!o najęcia, miejsce wyrobio- 
ne. Próżna 7. 13562  

Do sprzedania sklep wiktuałów z dystry­
bucją, z powodn wyjazdu, za przystępną 

cenę. Ulica Sienna 85.______ 14792_____
Do sprzedania lub wydzierżawienia na 

długie lata kolonja dobrze zabudowana, 
w której są 2 domy mieszkalne, ogród ow'o- 
cowy, w b. pięknem położeniu; koleją Iwan. 
Dąbr., od stacji Kunów oddalona 3 wiorsty. 
Wiadomość: ulica Sosnowa Aż 9, mieszka­
nia At 6. 14906

Oagle w wyrohionem miejscu do sprze- 
|f|dania. Nowy-Świat .V' 8._________14775
fiklep wiktuałów do sprzedania zaraz, 
Jlegzystujący od 20 lat. Elektoralna Ań 26. 
Magle do sprzedania z powodu wyjazdu.

Krakowskie-Przedmieście A" 73 nowy.

Kawiarnia egzystująca od lat 13-tu, jest 
do odstąpienia. Bednarska A- 25. 15101

Kawiarnia egzystująca od lat 10. jest do 
odstąpienia z powodu choroby, za przy­

stępną cenę. O bliższych warunkach można 
się dowiedzieć na miejscu: Aleje Jerozolim­
skie Aft 37. 15106

4 pokoje odświeżone, z przedpokojem, ku­
chnią, śpiżarnią i piwnicą, do wynajęcia 

od 1-go Października z powodu wyjazdu za 
granicę. Chłodna At 8, 1-e piętro. 15135 
Dwa pokoje, przedpokój, kuchnia, wszel- 

kie wygody, 2-e piętro, front. AVilcza 30.

K^abrj’czny budynek w całości lub w czę- 
g ści jest do wynajęcia zaraz na jaki za- 
kłail fabryczny. Prosta Ań 38. 14947
Jest do najęcia zaraz pokój kawalerski z 

meblami i usługą, za rs, 15. Ulica Zielna 
zaraz za Świętokrzyzką As 24.______ 14969
Do wynajęcia pokój osobny z calem u- 

trzymaniem. Warecka 11 nowy, mieszka- 
nia 3._______________________ 14951
Uczeń szkoły handlowej poszukuje od 1-go 

Października współlokatora. Sienna 25, 
mieszkania 20._____________ 14955_____
Na 1-m piętrze, od frontu, dwa pokoje z 

balkonem, z kuchnią, spiżarką, górą i pi­
wnicą, do wynajęcia od 1 Października, za 
cenę rs. 260 rocznie. Twarda At 35/1091a.

Zaraz jest do sprzedania mleczarnia z sie­
dmioma krowami, z wszelkiemi rekwizy- 

tami, L'i, Chłodną Ąt; jg, wprost skweru.
Li tylko z powodu braku czasu, o czem 

przekonać się można, jest do sprzedania 
raa!1.®enę przedsiębiorstwo ume­

blowanych pokojów, zawsze wynajętych ko- 
murne tanie. Włodzimierska o

d? .zbycia zaraz interes, za tysiąc 
rubh, dający "trzymanie rodzinie, istnie­

jący od lat 14. W iadomość w kiosku, na Pla- 
cu Zielonym.____________ 15252


